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Wyjazd ministra Skrzyńskiego do Paryża
w związku z sprawą gianic wschodnich.

*' Warszawa. PAT. „Kuryer Polski" donosi: 
Wczoraj wyjechał do Paryża minister spraw 
zagraniczny cii Skrzyński. Odjeżdżającego mi­
nistra żegnali na dworcu kolej'owym wyżsi 
Urzędnicy ministerslwa. ,

Warszawa. P A T  W  związku z nowó powsta- 
łemi trudnościami w  sprawie szybkiego zała­
twienia sprawy granic Rzeczypospolitej na kon 
ferencyi ambasadorów rząd delegował ministra 
spraw zagranicznych do Paryża, celem podję­
cia bezpośredniej obrony polskich postulatów.

Postulaty te zostały ujęte w formę szczegóło­
wych uchwał, klóre powzięto na sobotniem 
posiedzeniu Komitetu Politycznego Ministrów. 
Minister Skrzyński w myśl instrukcji rządu 
uwzględniać będzie ewentualne zmiany dyre­
ktyw, porozumiewając się z szefem rządu- Ze 
względu na wagę momentu kierownictwo Mi- 
nisteryum spraw zagranicznych podczas nieo­
becności ministra Skrzyńskiego sprawować bę­
dzie prezes Rady .ministrów Sikorski

Wiedeń. (A W ) Jak donosi paryski korespon 
dent ,,Neue Freie Presse" przebieg angielsko- 
francuskich rokowań, w  kwestyi strefy koloń- 
skiej, wzmocnił jeszcze we Francyi wrażenie, 
że Anglia nie chce nic uczynić dla przyspiesze­
nia rozstrzygnięcia obenego problemu francu- 
feko-niemieckiego. Większość opinii francu­
skiej jest zdania, że Anglia ze względów* świa- 
towo-politycznych uprawia dwulicową erę. Z 
jednej strony daje dowody swojej neutralności 
w  stosunku do Francyi, a z drugiej nie omie- 
szkuje podtrzy*mywaĆ w Niemczech nadziei 
swojej interwcńcyi na korzyść Niemiec. Fran­
cuskie pisma w*skazywaly już wiele razy na 
to, że w* interesie Anglii leży uprawianie podo­
bnej polityki, gdyż z obecnego niejasnego po­
łożenia na kontynencie odnosi ona tylko ko­
rzyść. Paryska „Repnblicpie Francaise" w  dłuż 
szym artykule udawadnia, że dzięki francu­
skiej akcyi w  Zagłębiu Ruhr doznał handel 
i przemysł angielski znacznego ożywienia, wo­
bec tego nie n:n Anglia powodu uskarżać się 
na konflikt w Zagłębiu Ruhr. Wystarczy po­
równać tylko przywóz i wywóz angielski w sty 
czniu 1922 r. ze styczniem r. b., aby przekonać 
się jakie korzyści wynikły dla Anglii z akcyi 
francuskiej.

Paryż. (A W ) „Prager Presse" podaje, że rząd 
angielski założył protest \v Paryżu przeciwko 
obsadzeniu terytoryów między przyczółkami 

inostowyini kolońskim, koblenckim i mogun- 
ckim.

Itaufsr zaprzecza.
Londyn. (A W ) W  sprawie trudności na ja­

kie napotyka eksport angielski prze*: knriion
crloy utwórzmy przez władze okupacyjne, po­
daje Biuro Reutera co następuje: Anglia nie 
ze leży] a dotychczas ofieyalnego z tego powodu 
protestu ale istnieją dane, że Francuzi zrozu­
mieją, w jak ciężkim położeniu znajduje się 
dlatego handel angielski. Angielskie stanowi­
sko odnośnie do francuskiej polityk: pozostaje 
nadal bez zmiany. Równocześnie jednak zape­
wnia Biuro Reutera, że niema mowy o jakiej­
kolwiek sympatyi angielskiej dla obecnej polfl) 
łyk i niemieckiej.

Eksport angielski utrudniony.
Wiedeń. (A W ) Londyński korespondent „N. 

Freie Presse" donosi, że angielska dyplomacya 
SZJSui starania p ^łagodzenie napięcia jakie da­

je się zauważyć w związku z trudnościami na 
jakie napotyka eksport angielski do okupowa­
nego terytoryum. Ministerstwo spraw zagrani­
cznych próbuje załagodzić złe wrażenie prze- ! 
myślowych i handlowych kół, które znajduje 
wyraz na lamach pjsm,

nsdreAsKlel
Paryż. (A W ) Jak donosi „New York Herald" 

koalicyjna komisya nad reńska nie będzie już 
wykonywała swojej władzy nad obsadzonymi 
przez Francuzów terytoryami na prawym brze 
gu Renu. Postanowiono to na skutek interwen- 
cyi amerykańskiej i angielskiej.

Wyr©k na ks. Ligsgs®*
Berlin. (A W ) Jak donosi „Vosslsche Zeitung* 

sąd wojenny w Verdun skazał księcia Fryde­
ryka von Lippe na 7 milionów marek kary z 
powodu niedozwolonego noszeniu broni. Akt 
oskarżenia zarzuca również księciu, że wystę­
puje on w charakterze nieofieyalnego przed­
stawiciela rządu niemieckiego wobec tego, żą 
członkowie rządu nie mogą pojawiać sic na 
okupowanem terytoryum. Twierdzenie to zbi­
jał energicznie oskarżony. Książę pozostanie 
tak dłngo we więzieniu, jak długo nie uiści 
Ićary.

EMffg rmot fftt tfjfc okuoatyjBydt.
Duesseldorf. PAT. Komenderujący generał 

dywizyi pieclioty w  Recklinkhausen zaprosi! 
przedstawicieli prasy niemieckej, aby zakomu 
nikować im rozporządzenia władz okupacjrj-  
nych. Dziennikarze odmówili umieszczenia 
tych rozporządzeń w swoich dziennikach.

Optymizm w
Wiedeń. PAT. „Der Morgen" donosi pod da­

tą 11 bm.: W  berlińskich kołach politycznych 
śledzą z wielkiem zainteresowaniem obecną 
kampanię prasy paryskiej, która omawia żywo 
warunki zażegnania konfliktu w Zagłębiu Ruh 
ry. W  Berlinie sądzą że w niedługim czasie 
będzie możliwa dyskusya z Francyą.

z odpowiedniemi kwa- 
lifibacyami, poszuki­

wany jest do objęcia od nowego roku szkolnego 
1923/4 kierownictwa Gimn. żyd. z prawami 
w  większem mieście wojew. O ferty pisemne 
i życiorys skierować do księgarni L. Kozak, 
Warszawa, Nalewki 5 dla ,  Gimnazyum“ . ui

/

O pokój x Turcyą.
Sprzessne wiadom ości o propozy* 

cyasli tureckich.
Londyn. PAT. W  oficyainyeh kołach angiel­

skich panuje wrażenie, .że istotna treść samych 
kontrpropozycyi tureckich jest o wiele mniej 
zadowalająca, niż można się tego było spodzie 
wać na zasadzie treści noty, która poprzedziła 
nadejście propozycyi samych. Jest uzasadnio­
na obaw*a, że sprzymierzeńcy nie będą mogli 
zaakceptować wszystkich zmian, żądanych 
przez Turcyę.

Angora. (A W ) Jak donosi Agencya HavasŁ 
w  nocie, wyjaśniającej, dołączonej do kontr- 
propozycyi projektu tureckiego, zaznaczyli Tur 
cy między innemi, że pokój byłby już dawno 
podpisany gdyby im przyznane krótki termin, 
jakiego się domagano. Nota prosi również o 
szybką odpowiedź i zawiera żądanie, ażeby, 
natycluniast po podpisaniu traktatu pokojowe­
go zwrócono Turkom wszystkie zasekwestro- 
wane przez aliantów okręty wojenne, oraz 
broń. • „

Paryż. PAT. Wedle doniesienia Havasa w  no 
wych tureckich propozycyach niema już mowy 
o, zwrocie złota zdeponowanego przez Turcyę 
w Niemczech i Ausiryi. i

Londyn. (A W .) Według doniesień Biura Reute­
ra, angielskie koła w  Konstantynopolu, są przeto* 
nane, że wobec ostatnio ujawnionego pokojowego 
stanowiska Turków, wystarczy do pomyślnego 
rozwiązania całego problemu tylko wym iana not. 
Konfęrencya jaka się następnie zbierze będzie 
miała za zadanie załatwienie sprawy podpisania 
pokoju.

Konstantynopol mfctfscem irokowań
Paryż. (A W .) Temps donosi, że Francya i  An­

glia  nie będą m iały nic przeciw wyznaczeniu Kotu 
stantynopola na siedzibę dalszych rokowań w  
sprawie pokoju na Wschodzie. Co się tyczy W łoch 
to Mussolini poczynił pewne zastrzeżenia odnośnie 
do tego miejsca rokowań, zasadniczo jednak nie 
będzie się temu sprzeciwiał.

Vo5um ufności dla rzędu angorsklegc
Paryż. PAT- Jak donoszą z Angory, tylk< 

dzięki energicznej interwencyi Kemala Paszy 
zgromadzenie narodowa uchwaliło votum zau­
fania dla rządu. Za wotum głosowało 169 po­
słów, przeciw 20,, a 96 powstrzymało się od 
głosowania. ' .

Amerykańskie koszty okupacyi.
Mają Je ponieść Niemcy w  ciągu 

12 lat.
Paryż. (A W ) Na ostatnieiri posiedzeniu koa* 

licyjnego komitetu finansowego w  sprawie 
zwrotu kosztów okupacyi amerykańskiej, usta 
łono sumę którą Niemcy z tego tytułu winne 
na 800 milionów mem. marek złotych. Jakkol­
wiek Ameryka zażądała zwrotu kosztów w  
wysokości 1 miliard 310 milionów marek niera. 
złotych, to komisya wzięła pod uwagę wartość 
zasękwestrowanycL niemieckich okrętów, tak, 
że Ameryka ma do żądania tylko powyższą 
kwotę. Komisya wyraziła życzenie, aby wspo-' 
mniany dług został spłacony w  przeciągu 12 
lat bez procentów. Zastępca Ameryki odniósł 
sę w  tej sprawie do swojego rządu, a w  spra­
wie odpowiedzi odbędą się narady 14 fc™,
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Sejm  © p ro je k c ie  sa n a m i.
Kroków, 13 marca. 

f (sn) Ludzie, którzy bezpośrednio obserwo- 
!Wali przebieg dysk osy i sejmowej w  sprawie 
projektu sanacyi, zgodnie stwierdzają, że po 
raz^pierwszy w  naszem życiu parlamenLarnem 
dyskusya toczyła się w  sposób izeczowy i ob­
iektywny a nie na płaszczyźnie partyjnej i po­
litycznej. Nawet posłowie Chjeny utrzymali się 
ar tym tonie, a luźne uwagi ich i przytyki do 
rządu „nie posiadającego zaufania narodu" ro­
biły raczej wrażenie koniecznych koncesyj na 
zzecz taktyki stronnictwa, do którego mają wat 
p iiw y zaszczyt należeć. Skutkiem tego obiekty­
wnego traktowania sprawy wytworzyła się 
'dość dziwna syluacya, bo gdy posłowie stron­
nictw zwalczających rząd oświadczali się za 
projektem rządu, to członkowie stronnictw rzą 
dowych zwalczali nieraz bardzo gwałtownie 
poszczególne jego części. Szczególnie charakte- 
isstycznem było pod tym względem przemó- 
.wienie posła Diamanda, któremu prawica tak 
Jraęsto tprzyklaskiwała, że aż p. Diamand wyra- 
33  obawę, że gdy go prawica będzie tak chwa- 
Eć, to przyjaciele jego stracą doń zaufanie. 

f  ifca podstawie oświadczeń reprezentantów 
piwzystkich stronniclV można już wyrobić so­
f i e  zdanie o tern, które z planów Grabskiego 
ikpo jakiem przeobrażeniu mają szanse reali- 
■zacyi, a które uznać można z góry za chybione, 
fe k  wiadomo projekt sanacyi podzielony jest 
rJm 6 rozdziałów traktujących o poszczególnych 
problemach finansowych. Rozpatrzymy je za- 
l§an w  tej kolei, jak one po sobie w  projekcie 
a&stęsują.

Stały miernik. — Punkt ten, stanowiący pod 
atawę projektu Grabskiego, najwięcej wywołał 

.sprzeciwów i najżywszą wywołał dyskusyę- 
<Qfeiackzyła się przeciw niemu zarówno skraj 
tia prawica — ustami p. Michalskiego, jak i 
k rajna lewica — ustami p. Diamanda, nalo- 
sraast zg-dziły się nań stronnictwa środka tj. 
ęS Ił, Wyzwolenie i NPR , przyczem jednak 
» .  Osiecki, przedstawiciel ludowców, uważa za 
zbyteczne Oprowadzenie nazwy ^złotego", gdy 

, jebodzi w  istocie tylko o teoretyczny mnożnik, 
jCgarty na cenach hurtownych. Zastrzeżenie to 
jest zupełnie słuszne, bo używanie pojęcia zło­
tego w  tem znaczeniu nie tylko nie ułatwi pó- 
ifoiejszego przejścia do rzeczywistego, obiego­
wego złotego, jak to wywodzą motywy rządo­
we do projektu, lecz raczej proces ten utru­
dni, gdyż zagmatwa i tak już niezbyt wyrobio- 
»  pojęcia szerokich mas społeczeństwa z tej 
dziedziny. Najciekawsze jednak jest to, że i 
Sam projektodawca, p. Grabski, nie jest zupeł­
nie zadowolony z takiego określenia złotego, 
jakie zawarte jest w  projekcie, gdyż jak wyni- 
■a z końcowego jego oświadczenia po zamknie 
iciu dyskusyi uważa je za niewystarczające i 
nie zarzucił jeszcze myśli rychłego wprowa­
dzenia w obieg rzeczywistych złotych, jako 
'drugiej waluty, lecz odracza ją tylko aż do osią 
gnięca porozumienia ze sferami gospodarczemi.

Trzechletni okres budżetowy. —  Wszystkie 
stronnictwa uznały zgodnie, że sanacyę należy 
rozłożyć na dłuższy okres czasu, a nawet p. 
Michalski uznał, że trzy lata to za mało, by 
uzyskać równowagę budżetu. Podkreślone je­
dnak, że przewidywanie skarbowe Da tak dłu­
g i okres jest rzeczą bardzo trudną i że z natury 
rzeczy wyobraźnia ma tu wdzięezjr; pole do 
popisu. P. Grabski bronił się przed C/mi zarzu - 
tami tem, że nie jest to wyobraźnia artystyczna 
lecz — ekonomiczna. Czy jednak tak jest rze­
czywiście i czy projekt opiera się na realnych 
cyfrach, osądzić będzie można dopiero wtetty, 
gdy minister przedłoży komisyi budżetowej | 
obiecane matęryały.

Wyodrębnienie przedsiębiorstw' państwo­
wych. —  Jakkolwiek takie ułożenie budżetu, w 
klórem figuruje osobno budżet administracyj­
ny a osobno przedsiębiorstwa i monopole pań­
stwowe, sprzeczny jest z przyjętym powsze­
chnie zwyczajem i z zasadą jednolitości budże 
tu. to jednak większość Sejmu wypowiedziała 

za niem. Cpozycyę zgłosiły tylko stronnic- i

lwa robotnicze ze względów zasadniczych 
Oparcie łych przedsiębiorstw na zasadach han 
diowye.ii Jest rzeczą bez wątpienia konieczną, 
czy jednak wyłączn-. kierowanie się te.ru zasa­
dami xip. w kolejnictwie i co za tem idzie pod- 
nieiseuie ia iyf do takiej wysokości, aby pokry- 
wały wszystkie wydatki nie wpłynie ujhnnie 
na życie gospodarcze, jest rzeczą godną conaj- 
mniej zastanowienia.

Oszczędności. — Na tym punkcie sam pro­
jekt nie oddaje się wielkim nadziejom, gdyż 
tylko ogólnikowo upoważnia rząd do wydawa­
nia odnośnych rozporządzeń upraszczających 
postępowanie administracyjne i przenoszących 
część ciężarów na gminy lub powiaty, Oczywi­
ście nie mógł p. Grabski spodziewać się zna­
cznej redukcyi wydatków7, skoro uznał z góry 
za niepodlegające zaczepieniu wydatki wrojsko- 
\ve, wynoszące 50 procent wszystkich wydat­
ków państwowych. W  przeciwieństwie do tego 
stanowiska zarówno konferencja belwederska 
jak i wielokrotnie różne konferencje finansowe 
zagranicą uznały, że pierwszym krokiem do 
sanacyi musi być ograniczenie wydatków woj 
śkowych. Słusznie też podniósł w7 dyskusyi p 
Diamand, że tak szczodre szafowanie wydatka­
mi na cele wojskowe zaniepokoi zagranicę i nie 
ułatwi zapewne ministrowi uzyskanie pożyczki 
zagranicznej, po której lak wiele się spodzie­
wa. A  - . *? -  -■----------------

Warszawa. PA T . Kuryer Informacyjny donosi 
Dziś zągadła ostateczna deeyzya co do bauków 
dewizowych. Ustalono zasadę, żeza banki dewizo, 
w e  uznane będą te banki akcyjne, które istniały 
już przed sierpniem 1914 r. Takich banków nali­
czono ogółem 30. Domy bankowe nie zostały zali, 
czone do tej kategoryi. Stwierdzić należy, że sam 
fakt pomieszczenia na liście banków dewizowych, 
jakiejkolw iek instytucyi bankowej bynajmuej nie 
oznacza zdyskwalifikowania jej, albo podejrzenia 
o dokonywanie niedozwolonych operacyi, jak i 
dwrotnie, zamieszczenie na tej liście nie jest spe- 
cyaluem volum zaufania i nie wyklucza dysk w ab, 
sikącyi w  przyszłości. Chodziło wyłącznie o ogra­
niczenie liczby banków dewizowych w  ten spo« 
sób, aby można nad nimi rozciągnąć skuteczną 
kontrolę. Banki w  myśl rozporządzenia pana mi­
nistra skarbu, posiadające prawo dokonywania 
transakcyi walutami i dewizami zagranicznemi są 
następujące: AAkcyjuy Bank hipoteczny, Akcyjny 
Bank związkowy, Bank angiclsko=połski, Bank dy­
skontowy W Bydgoszczy, Bank dyskontowy w

Dusseldorf. PA T . Dwóch podejrzanych osobni,
ków  aresztowanych w  związku z zamordowaniem 
2-ch Francuzów W Buer usiłowało zbiedz podczas 
transportu. Konwojujący żandarmi francuscy uati 
do uciekających Lilka strzałów zabijając ich nti 
miejsca. Tłum Niemców zajął w7ówczas groźną 
postawę względem żołnierzy francuskich, którzy 
w  obronie swego życia musieli użyć broni. Kilku 
Niemców zostało zabitych.

Wiedeń. (A W .) Poincare oświadczył wczoraj, że 
zbrodnia popełniona w  Buer będzie pomszczona.

Senat akademicki Uniw. Jagiell. 
w sprawie „numerus clausus“

Kraków, 13 marca. 

Wczoraj popołudniu zebrał się Senat akade­
micki Uniwersytetu Jagiellońskiego dla powzie 
cia uchwały w  sprawie numerus clausus. Jak 
się z nieofieyalnego źródła dowiadujemy, Se­
nat miał uznać się niekompetentnym w  tej 
sprawie. Bliższych szczegółów co do uchwały 
Senatu nie posiadamy. Według drugiej wersji

Wzmożenie dochodów. — Stosunkowo M jrnn*! 
uwagj pośw,ęcono w dyskusyi temu punktowi, 
który jest wszakże najważniejszym. Tłumaczy się 
to tera, że projekt nie wchodzi w  szczegóły projek­
towanych podwyżek podatków i  że odnośne sacze. 
gotowe projekty znajdują się dotychczas w  komF. 
syach. Podkreślono jedyuie oba-wy, czy zbytni E m 
skalizm nie zabije produkcji Art. 7 uchwal koa- 
fęrencyi genueńskie; również obawie tej daje wy. 
raz głowami: ,;...jeśli wydatki państwmwe są tak 
w ielkie, że pokrycie ich wymaga opodatkowania, 
przewyższającego zdolność kraju, to takowe może

również wywołać in flac ję” .
Projekt wznowienia podatku majątkowego spot­

kał się z uznaniem ogólnem, w  jednym wypadku 
nawet tak przesadnem, że aż min. Grabski musiał 
je pohamować, oświadczając, że na ściągnięcie go  
w  takiej wysokości nie wystarczyłby cały majątek 
narodowy.

Pełnomocnictwa dla rządu. —  Za wzorem mu
stfyactim  żąda projekt, aby Sejm dobrowolnie 
zrzekł się części swych praw na rzecz rządn w zgk 
Prezydenta Rzeczypospolitej. Gdy jednak w  An- 
stryi było to uzasadniane ze -Względu na gw a raw  
cyę dla państw zagranicznych, udzielających kre­
dytu, to u nas jest żądanie takie zupełnie zbędne 
i nieuzasadnione, zresztą sprzeczne z  konstytucją. 
Toteż wszystkie praw ie stronnictwa oświadczyły 
sią przeciw  takiej carte blanche, aż wreszcie sam 
minister dał poznać, że się przy niem nie będzie 
upierać. Sprawę tę należy zatem uważać za prze* 
sądzoną —  w  sensie ujemnym. —

Tak tedy przebieg pierwszego czytania projek­
tu sanacyi w ystaw ił wcale pochlebne świadectwo 
Sejmowi, wykazując chęć jego do zrealizowania 
dzieła reformy. Spodziewajmy się, że i gdy przyj, 
dzie do wykonania tego dzieła chęć ta nie ulegnie 
zmianie i nie ustąpi miejsca dotychczasowej apa- 
tyi i bezczynności.

W arszawie, Bank dla handlu i przemysłu w  W ar­
szawie, Bank kredytowy w  Warszawie, Bank ku, 
pieeld w  Lodzi, Bank Kwilecki, Potocki i spółka 
w' Poznaniu, Bank małopolski, Bank przemysłow­
ców' polskch w  Poznaniu, Bank przemysłowy war* 
szawski, Bank śląski, Bank Towarzystw  współ- 
dzielczych, Bank zachodni, Bank związku spółek 
zarobkowych w  Poznaniu, Bank krajowy Polski, 
Bank handlowy, Polsk i Bank przemysłowy, Pow . 
szechny Bank kredytowy, Śląki bank eskontowy, 
Syndykat przekazowy banków polskich, Wileński 
prywatny bank handlowy, Ziemski bank hipotecz­
ny, Ziemski balnk kredytowy^ Baink Zjednoczo« 
nych Ziem Polskich. Prawa banków dewizowych, 
to jeśt zakupu i sprzedaży walut i  dewiz obcych, 
będą miały zakłady główne, oraz po jednym bu- 
dziele wymienionych banków w  miastach Warsza* 
w ie, Białej, Bielsku, Bydgoszczy, Krakowie, Lw o ­
wie, Lodzi, Poznaniu i  W ilnie, wszystkie zaś pozo* 
stałe oddziały tych ba nu ów  będą miały prawo ko- 
misyonerów dewizowych, określone w  rozporzą­
dzeniu.

Jutro — m ówił Poincare —  mam się spotkać z 
gen. Deguette i przekonam się czy wydano skute* 
czne zarządzenia przeciw machinacjom ńhcyonali- 
slycznym zw iązków  niemieckich.

Wiedeń. (A W .) 2 Riklinghausen donoszą: Mini* 
ster wojny Maginet udekorował wczoraj krzy­
żem Leg i Honorowej zw łoki obu Francuzów za* 
mordowanych w  Buer i oświadczył przytem co 
następuje: Skrytobójcze rti order Iwo musi być od- 
powiedno ukarane, mimo, że jesteśmy tutaj silniej, 
si nigdy nie nadużywaliśmy naszej siły. Żołnierze 
nasi zawsze wobec ludność? byli łagodnymi, nie 
ścierpimy, by bfczkarnie przelewano naszą krew.

Senat miał uznać uchwałę swą za tajemnicę 
urzędową i przesłać ję  Ministerstwu Oświaty 
w  drodze urzędowej.

—  PROTEST KAH AŁU  KRAKOWSKIEGO 
PRZECIW  NUMERUS CLAUSUS. Kahał kra-
Ifbwski wysłał na ręce Marszałka Sejmu p. Ra­
taja protest przeciwko zamierzonemu wprowa-’ 
dzeniu numerus clausus na uniwersytetach' 
polskich. —

g j

H anki d g w iz o w e  w  P olsce.

  ta

Rozruchy w Zagłębiu Ruhry.
Zastrzelenie kilku Niemców.
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, Kraków, 13 marca.
Prol. wydziału pra\|nego . Uuiw. Jag.J"~A dam 

Krzyż/m ów ki zamieścił na łamach krakowskiego 
i,Czasu" z 12 marca l>r. (Nr. 57) artykuł pt. :,Nu, 
merus clausus i autonomia uniwersytetów". Dzi­
w u* milczenie demokratycznej ;JNowej Reformy" 
i  konserwatywnego Czasu’1 w  lej sprawie łG, 
•tało zatem przełamane. Spokojne i rzeczowe tra­
ktowanie sprawy tej przez prof. Krzyżanowskiej 
Co nabiera tern większej wagi, ile że i prasa sto­
łeczna po której spodziewać się należało zabrania 
głosu w tej sprawie (Kury er Polski, Przegląd 
W ieczorny, Kuryer Poram y) milczą dotąd wsty, 
idliwie, z charakterystyczną dla demokracyi 
wstrzemięźliwością. Jedynie prasa socyalistyczna 
{Robotnik, Naprzód) miały odwagę wypowiedzieć 
się otwarcie i  abjektywnie, co notujemy z zado­
woleniem.

Prasa chjeńska wszelkiego kalibru agituje nar 
turalnie za ,;numerus clauisus" z tą samą za, 
ciętością, z jaką prasa demokratyczna, centrowa— 
milczy.

W  tym stanie rzeczy zasługa prof. Krzyża, 
nowskiego jest tern większą i tern cenniejszą, ile 
że pochodzi właśnie z grona Wydziału prawnego 
iU. J., któn talk —  nieprawniczą powziął rezo­
lucję .

Prof. Krzyżanowski pisze —jak sam powiada—  
jako prawnik i  profesor, potrącając tylko o polis 
tykę. Poddawszy analizie art. 8b 1 90 ust. akade­
mickiej, jakoteż art. 95 i 111 konstytucyi no rym 
samym mniej Więcej biegu myśli, jakiemu daliśmy 
w yraz na łamach naszego pisma (N r 22, 37), dos 
chodzi prol. Krzyżanowski do następującej kon- 
kluzyi:

,;Wszystkim przysługuje równa wolność 
korzystania ze szkół publicznych, wolność ko* 
rzystania z nich na tych samych prawacn.. 
Ludzie, którzy nie mydlą prawniczo, rozumie­
ją wniosek sejmowy jakio polecenie bSktzia, 
łom dopuszczania do rozpoczęcia studyów eo­
na jmniej tylu uczniów wyznania mojżeszowe, 

go, ilu członków tego wyznania m;eszka w 
Polsce, a w ięc 14 setnych. Art. 111 wyklucza 
wszelkie zakusy ograniczeń wyznaniowych. 
N ie  przeoczyli go autorowre wniosku i dlatego 
milczą o kryteryach wyznaniowych. A le nie 
mówią, jak rozstrzygać o ■ przynależności na­
rodów ej V Na jakiej podstawie rozpoznać, czy 
uczeń, zgłaszający się o  dopuszczenie jest Po, 
lakiem. Rusinem lub Żydem? Ofcarczeuie w y ­
działu obowiązkiem rozróżnienia doprowadza 
do konsekwencyi oczywiście niepożądanych. 
Jeśli się poproslu powie, że zaliczenie do da, 
nej narodowości zależy od zeznania zaintere­
sowanego, toć przecie każdy syonista lub Ru, 
sin zezna, że Polakiem, a po ukończeniu 
studyów zmieni narodowość. Jeśli wniosek 

by przeszedł, trudnoby było tę taktykę brać 
mu za złe. Jeśli podczas studyów- będzie pod 
naciskiem ustawy wystrzegał się agitacyi na­
rodowościowej, tem lepiej Uczniowie mają się 
uczyć, a nie agitować.

Ograniczenia Wyznaniowe uważam za bez- 
y  zględnie autikonstytncyjne. Narodowy także 
za sprzeczne z duchem konstytucyi (uasze pod', 
kreślenie), aczkolwiek konstytucya nie w y, 
klucza ich osobnym przepisem. Wniosek sej­
mowy, o ile  ewentualnie byłby uchwalony, o* 
dnosiłby się wyłącznie do utrudnienia dostę­
pu członkom niepolskich narodowości, a- nie 
członkom tych, czy owych wyznań. Uważanie 
wyznania za oznakę narodowości niema ża, 
dnej podstawy prawnej. Wniosek sejmowy 
beż stworzenia katastru narodowościowego 
jest pozbawiony treści, a więc popycha do 
nadużyć. Jeśliiby był uchwalimy w  łownie

- zwykłej ustawy, a nie w  łownie przepisanej 
dla zmian konstytucyi, prezydent nie powinien 
go podpisać, bo byłby nielegalnym", (nasze 
podkreślenia).

Stwierdziwszy następnie, że ustanowienie jmmc 
rus clausus byłoby ograniczeniem autonomii uui, 
wersytelów  podkreda prof. Krzyżanowski mo­
ment bardzo ważny:

;,A teraz wzgląd najważniejszy: W  razie u: 
stanowienia numerus clausus powstanie kwe, 
Btya, jaium sposobem wykryć najgodniejszych 
dopuszczenia z pośród zgłaszających się kan­
dydatów. N ie widzę żadnego szczęśliwego spo, 
ftobu rozwiązania lej' trudności. Ewentualne 
przeforsowanie wniosku pogorszy stosunek 
{profesora do uczniów. Dotąd profesor był •wo­
bec nich przedewszystkiem uczonym. Wnio, 
sek obarcza go spełnianiem wobec uczniów 
nowej funkcyi, nienaukowej. Uczniowie prze­
staną w ierzyć W objektywizm profesora, no 
będą widzieć W nim przedstawiciela systemu, 
zawierającego w  sobie uprzywilejowanie je*

dnych ze szkodą drugich, a nie bezstronnegc 
badacza. W  tej atmosferze moralnej, która nie 
wątpliw ie się wytworzy w  razie uchwalenia 
projektu, wszelka praca dydaktyczna i peda­
gogiczna będzie z góry sikazaua na niepowo, 
dzenie. Jej skuteczność uwarunkowana jest 
w iarą w  sprawiedliwość profesorów, którą 
wniosek sejmowy podkopuje.

Wreszcie stwierdziwszy, że chw ilowy większy 
napływ Żydów na uniwersytetach jest wynikiem 
przemijających stosunków gospodarczych, kończy 
autor artykułu:

;,Uważam wniosek sejmowy za szkodliwy 
narodowo i politycznie, przyczem mam na 
myśli zarówno politykę wewnętrzną, jak nie­
mniej zagraniczną. Uważam go za szkodliwy 
ze wszechmiar, a zarazem za nielegalny, bo 
jego autorerwie chcieliby go przeprowadzić nez

zmiany konstytucyi. Wniosek, nad którym o- 
becnie obraduje komisya oświatowa, nie 
jest zmianą art, 86 ustawy akademickiej, choć 
jego autorowie temi 6łowy go ochrzcili, jest 
projektem zmiany konstytucyi. ograniczeniem 
autonomii uniwersytetów, podważeniem za, 

' sad moralnych dawniej i  jeszcze dziś W tej 
, sprawie obowiązujących".

Czarna czy biała lisia!
„Gazeta Warszawska" podaje, że na słyr,- 

nem posiedzeniu wydziału filozoficznego U.. J. 
na którem przytłaczająca większość wypowie- 
działa się przeciw numerus clausus, następu­
jący profesorowie wypowiedzieli się za wpro­
wadzeniem numerus clausus: 1) Chrzanowski 
Ignacy, 2) Sobieski Wacław, 8) Suszycki Ste­
fan, )4 Konopczyński, 5) Rogoziński Feliks, 
6) Birkenmajer Ludwik, 7) Siedlecki Michał, 
8) Szyszkowski, 9) Sokołowski Stanisław, 10) 
Piotrowicz Ludwik, 11) Jachimeoki Zdzisław.
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ROCZNIK P IS A R Z Y  PALESTYŃSKICH . Gro­
no literatów hebrajskich w  Tel A\^łw uchwaliło 
wydać rocznik palestyński Redakcję^ powierzono 
pp. D. Z. Rabinowiczowi, dr A. Ciforuiemu i poe­
cie D. Szymonowiczowi. Stroną finansową objęło 
kilku. działaczy.

KO NFERENCYA ŻYD(U.V JEMENICKICH. Na 
konferencvi Żydów jemenickich, która odbyła się 
\v Tel A w iw  uchwalono; stworzyć reprezentacyę 
Żydów jemenickich, której zadaniem będzie zor­
ganizowanie emigracyi żydowskiej z płd. części 
półwyspu arabskiego do Palestyny oraz zajęcie 
się szkolnictwem.
N O W A D ZIE LN IC A  W  H AJFIE . W  Hailie rozpo, 
częto budowę trzeciej dzielnicy żydowskiej ;,Bat 
galim", położonej nad morzem.. Budowę umożliwił 
kredyt w  wysokości 10 tys. funtów-, udzielonych 
przez bank Kooperatywny w  Palestynie.

D ZIE N N IK AR ZE  ANG IELSCY W  P A LE S T Y ­
NIE. W  najbliższym czasie przybędzie do Palesty. 
ny właściciel pism angielskich Daily Express" i 
j.Sunday Espress" Lord Beawerbrook oraz reda­
ktor ;,Daily Exprcss" p. Janus Duglas. W izyta 
dziennikarzy tych w yw o ła li w ielk ie za interesu, 
waaiie, jako że pisma wymienione prowadzą, jak 
wiadomo, politykę antysyońską.

ST AC Y  A  METEOROLOGICZNA. Znany dzia­
łacz syoński w e Wiedniu fabrykant p. Jan Kiem e, 
nećki ofiarował gminie Tel Aw iwu odpowiednie 

a p a ra ty  celem urządzen.a stacyi meteorologicznej 
pierwszej w  Palestynie. Stacya wydaje codzien­
nie biuletyny, oczekiwane z zainteresowaniem za. 
równo przez sfery rolnicze, jakoteż i przez tury­
stów.

CZEGO UCZĄ W  PALESTYŃ SK IC H  SZKO. 
ŁACH  POWSZECHNYCH? Komisya edukacyma 
wydała broszurę, zawierającą szciególowy pro­
gram szkolnictwa ludowego w  Palestynie, oprą, 
cowany przez specyalną komisyę. Program  prze­
widuje 8 lat nauki w  miejskich szkołach. Prze, 
dmiot nauki stanowią: biblia, język hebrajski. Mi- 

' szna; z przedmiotów świeckich: geografia, przy, 
rod,a.. matematyka, histerya powszechna. Język 
angielski, rysunki, śpiew, gimnastyka i  ogrodnic­
two. Ponadto dla szkół zenlskich jeszcze roboty 
ręczne i szycie.

Liąhuti & palettyAcha w ras^eitkle! IzSsJe lordów
O&tuSadezenie ministra kolonii.

Londyn. (Tel. wł.) Znów była sprawa pale­
styńska przedmiotem dysknsyi w parlamencie 
angielskim, tym razem w Izbie lordów. Filo- 
arabowie i znani wrogowie syoriizmu, lord 
Sydenbaum i lord Lamington poruszyli sprawę 
rzekomego naruszenia przyrzeczeń udzielo­
nych w swoim czasie Arabom. Lo’ d Syden- 
ham wezwał rząd do ogłoszenia koresponden- 
cyi, która wywiązała się w Yóku 1915 pomię­
dzy angielskim komendantem, gon. Mac Maho- 
nem a ówczesnym szeryfem Mekki, obecnym? 
zaś królem Hedżasu — Hesseinem, która to 
koresponieneya zawiera wspomniane przy­
rzeczenia.

W  uzasadnieniu swego wniosku oświadczył 
lord Sydenham: „Dawny rząd systematycznie 
odmawiał opublikowania tej' korespondeucyi. 
Obecnie zaś twierdzą Arabowie, że nie dotrzy­
maliśmy uroczystych przyrzeczeń, udzielonych 
w swoim czasie narodowi arabskiemu. Musi-

Tragiczny zgon Mali Pif;oit 
i takóba Kalirha?

Do Wiednia nadeszła niepotwierdzona dotąd 
wiadomość z Bukaresztu, że dwóch słynnych' 
aktorów żydowskich Jakón Kallch i żona jegc 
znana powszechnie pod nazwiskiem Mali Pi-. 

' kon, zmarli tragiczną śmiercią w  stolicy Ru­
munii, wskutek zderzenia się samochodów.

Jakób Kallch był młodym utalentowanym 
aktorem oraz właścicielem teatru w Filadel­
fii. żona jego zysicaia ogromną popularność 
na scenie żydowskiej i angielskiej w  Ameryce,

Ostatnio odbywali pp. Kalich roumee po E - 
uropie, budząc niebywały enturyazm wystę­
pami w Polsce, Austryi i w Rumunii, skąd na­
deszła smutna w jeść.

1000 funtów sta rrecz uchodźców 
w  Polsce.

Londyn. (ŻBK ) Sytaacya, w jakiej zn ilezli 
się uchodźcy rosyjscy w Polsce, wobec ..ukazu 
wysiedlania, skłoniła Związek Żydów ukraiń­
skich w Londynie do wyasygnowania sumy 
1000 funtów na akcyę ratunkową dla nezdo- 
mnych uchodźców. Suma przesłana została na' 
ręce sekcyi emigracyjnej przy Żyd. Radzi* 
Narodowi j w  Warszawie.

<  o -o  —
SENAT A M E R YK AŃ SK I PRZECIWKO OGRA'* 

NIĆZENIOM IMIGRa CYI. Przewodniczący komL 
syi spraw im lgracyi w  senacie amerykańskim, 
senator Kałt, oświadczył, przedstawicielowi ŻBK. 
że komisya senacka bezwarunkowo odrzuci wszel­
kie projekty dalszego ograniczenia imigracyl, 
choćby i izba niższa uchwałę takt, powzięła.

STORS O FORDZIE. Gubernator jerozolimski 
p. Ronald Stors, który odbył obecnie ;,p, zejażdż, 
kę“ po Ameryce odwiedził m. in. osławionego 
przywódcę amerykańskiego ruchu antysemickiego 
fabrykanta samochodów, Forda. Wrażenie, jakie 
p. Ford WyWarł na p. Stoirsie było nieńajgorsze — 
jak oświadczył gubernator jerozolimski. ;,Nie taki 
straszny djabeł jak go malują" — powiada p. 

'Stors. Szkoda tylko, że Forda Otaczają złośliwi a* 
graniczeni ludzie, r “ ■

my dokładnie być poiniormowaih o tom, ja ­
kie wzięliśmy na siebie zobowiązania".

W  odpowiedzi oświadczył minister kolonii 
książę De.onshire, 

że nie może spełnić życzenia wnioskodawcy, 
ponieważ opublikowanie korespondenci nie 
zainteresowałoby ogółu. Minister powołał się 
na ogłoszoną w  czerwcu 1922 Białą księgę o- 
świadczając, że jak dtugo on kieruje ministe-; 
ryum, sprawę tę gorliwie rozważał Nie widzi 
jednak powodu do odstępowania od inte-pre* 
tacyi, jaką poprzedni rząd zobowiązania te za­
opatrzył. Bez wątpienia nigdy nie było mowy 
nawet wtedy, gdy udzielono przyzeczeń o u- 
znaniu niezawisłości Arabów, również co dc 
Palestyny. Sprawa przedstawia sę jasno, choć 
może gdzieniegdze stylizacya tekstu jest nieco 
mglista. Niema jednak dwóch zdań co do te­
go, że nie istniał nigdy zamiar wc:ągnięcia Pa 
lestyny pod te onietnice.
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Kraków, 13 marca.
IW związku z  sprawą blizkiego ustalenia glliu*- 

W icłiodj.ich Rzeczypospolitej siała się aktualną 
kwesty a uznania międzynarodowego przynależno* 
ści Małopolski wschodniej do Polski. Ten .ostatni 
problem ożyw ił też znacznie działalność s .ron- 
uic*.w uki aińskich w. Malopolsce, których stano* 
Wiskc wobec rzeczonych kwestyi nie jest —  jak 
wiadiomo —  jednolite. Wschodnio— Małopolska 
Ukraińska Rada Narodowa marząca uporczywie 
o neutralizacja Małopolski Wschodniej wysunęła 
oczywiście zpowu ten projekt, skazany zresztą 
ąa urenie, międzynarodowej na zupełne fiasko. O- 
to dnia 5 marca br. wydala ona do Rady notę, któ* 
ra —  jak podaie ;,Hromadskij W istnyk" -  jest 
listem „wyjaśniającym" oo załączonego projektu 
noastrzygnięeia sprawy Galicja Wsch. a miano­
w ic ie  uznania niezależnego wischodnio galicyjskie 

. g o  neutralnego państwa wolnych narodów pod 
protektoratem głównych państw ententy lub L ig i 
Narodów.

Ukraiński 'dziennik ogranicza się tjlk o  do po* 
dania fragmentów tego listu wyjaśniającego". I  
tek W pierwszej części nota przedstawia liisloryę 
tego kraju z upadkiem Austryi i przytacza mię- 
tfeynai-oduwe uchwały odnośnie do terytoryum 
Wftsh. Gąiieyi. W  drugiej części noty jest mowa 
to zabiegach Polski w  kierunku definitywnego za* 
twierdzenia swych praw suwerennych na tej zie­
mi, dalej o administracja polskiej oraz o stosuc. 
ku ludności ukraińskiej do władzy obecnej. Nota 
prezydyum Ukr. Rady Nar. uzasadnia swoje żą­
dania niezależności wsciiodnio.galicyjskiego parr- 
ś tw * wolnych narouów aktami międzynarodowj'- 
mi.
’ Ukraińska Rada Narodowa domaga się wobec 
tego. uznania Małopolski wschodniej za niezależną 
republiki w  której wszystkim trzem yiarofiom ze* 
go państwa: Ukraińcom, Polakom i  żydom gw a­
ł t  utuje się równe prawa polityczne, tak, że obie 
mniejszości narodowe Polacv i  Żydzi odpowie* 
Unio do ich liczebnego slosudku mają zapewniony 
konstytucją udlział w ustawodawstwie i państwo­
wej administracji. To  rozwiązanie uważa 0. R. N. 
ja  jedjuiie sprawiedliwe dopatrując się w  niem 
jzacząthćw i  podstawy do konsoliaacyi W ielk iej 
Ukrainy. Konkretnie notę zwraca się do Rady 
^Ambasadorów z prośbą o dopuszczenie delegatów 
Ukr. Rady Nar. .Wsch. Galicyi celem wysłuchania 
k ił  i  przedłożenia dokładnych informcayj.

To jest stanowisko radykalnej części społeczefl* 
stwa ukraińskiego. Tymczasem czterej ukraińscjT 
posłowie na Sejm z Małopolski wschodniej zor­
ganizowani w  tzwif^ę,klubie chliborobow" nade* 
słali do Prezvd\um Rady ministrów pisrro, w  
którera mianujaa siebie, obecnie ,;jedyną, prawdzi­
wą, ukraińską reprezenlacyą narodu, zamieszku* 
ją  .ego wschodnie województwa (małopolskie) 
prosi rząd o zakomunikowanie w  drodze dyplo­
matycznej przez delegata polskiego wyjaśnienia 
poszczególnym reprezentantom państw, wchodzą* 
cych w  skład Rady Ambasadorów. W wyjaśnieniu 
tern klub chlibcrobów stwierdza, że rząd polski 
dolkl ada wszelkich starań, ażeby spełnić żądania 
narodu ukraińskiego na podstawie domagań i po­

stulatów pi zez reprezentantów wspomnianego klu­
bu Sejmowi w  dniu 22 stycznia 1923 przedstawio* 
nj’ ch. Poczem klub piętnuje Ukraińską Radę na­
rodową jako skompromitowaną i oświadcza, że za 
wszelkie wystąpienia z pretensyami czy wyjaśnie­

niami rzekomych, zjawiających sic pw *d  Kodą. 
Ambasadorów przedstawicieli ukraińskich ni® 
bierze żadnej oapowieuziainości. O ileby więc JQ« 
szło do tego. —  oświadcza Hub ihliborobów —« 
iż polrzebneby były pewne rnformacye dla Ttady 
Ambasadorów w  poruszanych kw estach  granic 
wschodnich klub sejmowy ukraińskich włości at 
galicyjskich będzie się starał takiemi służyć przez 
upełnomocnionego przedstawiciela Rządu tj. przez 
posła polskiego w  Paryżu".

" ■TTi ~~Li iTTyiTi i. ■ .■Ti i i f fS B e a jg g B S -a B B

Skład narodowościowy kresów 
wschodnich.

Główmy urząd statys‘yczńjr podaje następujące 
liczby, dotyczące składu wyznaniowego i narodo 
wościo-wego kresów' wschodnich.

Poniżej przytoczone zestawienie przedstawia 
skład , wyznaniowy i  narodowościowy kresów 
wschodnich, a w ięc województw a w o lyńskiego, 
poleskiego i nowogrodzkiego oraz tych powiatów 
ziemi wileńskiej, w  których przeprowadzono spis 
ludności wr dniu S0=tym września 1921 r. (powiaty 
braśla\vski, dunilowicki, dziśnieński i whejskl;.

W dniu 30 wu-ześnia 1921 r. było ludnuści:
W ojewództwo wołyńskie: Ogółem ludności

I,430.916, mężczyzn 699,830, kobiet 737.086, podało 
wyznanie: rzymskoykatolickie 16(3.154, piawosła* 
wne 1,065.733, ewangielickie 37.107, innne chrześ.' 
cijańskie 2.948, mojże«zov,e 164.748, inne 88, nie­
wiadome 138; narodowość: polska 240.892, biało* 
ruska 1.119, rusińska 982.203, niemiecka 24.873, 
żydowska 151.719. inna 35.964, niewiadoma 141.

W ojewództwo poleskie: Ogółem ludności 879.219, 
mężczyzn 426.586, kobiet 452.633, podało wyznanie: 
rzymsko-katolickie 68.412, prawosławne 696.023, 
ewangielickie 3^5, inne chrześcijańskie 287, moj. 
żeszowe 110.58(3, .inne 91, narodowość: polska
213.678, białoruska 374.004, tutejsza 38.557, rusiń- 
sk.a 156.105, niemiecka 903, żydowska 91.222, inna 
4.750.

W ojewództwo ^nowogrodzkie: Ogółem ludności 
821.595, mężczyzn 394.540, kobiet 427.055, podało 
wyznanie: rzymsko-katolickie 323.264 prawostaw* 
ne 421.222, ewangielickie 480, inne chrześcijańskie 
483, mojjieszowe 74.331, inne 1.789, niewiadome 26, ■ 
narodowość: polśka 443.323, białoruska 310.696, ru* 
sinska 249, niemiecka 163, żydowska 56.173 inna
II.651, niewiadoma 22.

Cztery powiaty ziemi w ileńsk ie ! Ggółem lud­
ności 475.775, mężczyzn 229.847, kobiet 245.928, po­
dało wyznanie: rzymsko katolickie 200.460, pra­
wosławne 230.268, ewangielickie 239, inne chrze­

ścijańskie 16.018, mojżeszowe 27.925, inne 555, 
narodowość: polska 221.968, białoruska 225.033,
rusińska 56, niemiecka 48, żydowska 18.197, inna 
10.173.

Có do podanej powyżej ludności wyznania inne­
go chrześcijańskiego" zaznacza się, że przeważną 
jej część stanowią w  czterech powiatach z. w ileń­
skiej staroobrzędowcy (15.996), w  województwie 
nowiogrodźkiem baptyści (2.0451.

Wśród „innych narodowości" ziemi wileńskiej 
tworzą J-itwini (6598), i Rosjanie (3122), wt woje­
wództwie nowogrodzkiem Litw in i (9800), w  wole- 
wództwie poleskiem Rosjanie (4292), w  wojewódz 
lw ie iwołyńskiem Czesi (25.195) i  Rosyante 
(10.084).

Fila n tro p i a aj.fysomiftyzm

Lw ów . W  niedzielę odbyła się w e Ł  w ow ie za ■' 
zezwoleniem województwa zbiórka uliczna na cel 
wykupu, tzw. kaplicy b -odzkiej ,;z rąk w rogich" 
i  ;,aby • zaspokoić ich drapieżną chciwość", (juk 
pisze Słowo Polskie").

Sprawa breve manu ;,zaren.wirowańej“  kaplicy, 
w Brodach jest powszechnie znaną i  nie potrzeba 
do niej w  tej cliw ili wracać. Wszystkim wiadomo 
że sprawa jest przedmiotem rozpatrywań sądo. 
wych, a ponadto najwyższe w  państwie właaze 
zająć mają stanowisko wobec tej ;,rekwizycyi", 
która szczegółowo opisana została w  interpela­
cja złożonej do laski marszałkowskiej w  sejmie. 
N ie jest też tajemnicą, że czynniki zainteresowane 
w  lam by stale y.ojsycać ogniska agitaeyi anty. 
semickiej i wszelkimi sposobami szerzyć niena­
w iść religijną narodową, maczają w  tej sprawie 
chciwe tariidi sukcesów palce. ' Dla wszystkich* 
którzy szczerze pragną ładu i porządku w  kraju 
jest jasne, żer wypadki brodzkie kryją w  sobie za. 
rzew ie niebezpieczeństwa, ponieważ destruktywne 
i nieodpowiedzialne żyw ioły posługują się w  tym 
wypadku rozbudzaniem i sztucznem podir: i y- 
waniem fanatyzmu, który służy im za pokrywkę 
bezprawia.

Dziwnem jest, że p. wojewoda Grał owsiki, który 
tak krytycznie odnosi się do zbiórek na charytaty. 
wne cele żydowskie, z tak lekaiem sercem uazielił 
zezwolenia ra  zbiórkę wyżej określoną.

 o-u    ,
W i e l k !  z j a z d  „ U  ^ w o l e n i a "  

( T h u g u t t o w t d w )

W.niedzielę toczyły się w Warszawie obra 
dy wielkiego Zjazdu Wyzwolenia, z udziałem 
około 4.10 delegatów. Referaty o położeniu po- 
litycznem wygłosił prezes stronnictwa poseł 
Thugut, którego rezolucye uchwalone zostały 
jednomyślnie. Pierwsza rezolucya zgłoszona 
przez Thugulla, stwierdza, że Wyzwolenie mo 
głoby wziąść udział tylko w rządzie względnej 
większości polskiej, utworzonej przez demo­
kratyczne stronnic Lwo chłopskie i roboLnicze, 
przy poparciu wlościańslcich grup białoruskiej 
i ukraińskiej. Zjazd uważa za niemożliwe za­
siadanie we wspólnym rządzie z częścią tub 
też całością prawicy. Druga rezolucya Tnu- 
gutta stwierdza, że stanowisko Piasta uniemo­
żliwia stworzenie większości w Sejmie, ponie­
waż z jednej strony Piast odmawia utworze­
nia z W> zwożeniem cliłopsko-robotniczego 
rządu względnej większości polskiej, z dru-

Z teatru im. J. Słowackiego.
•„Wilki w  lesic“ — komedya w  3 aktach Tadeusza 

Rittnera. Reżj serowa! p. Maryan Jednowski.

Gdj by ;5W ilki w  lesie" napisane były przez któ­
regoś z semozapartych krzewicieli sztuki iscenicz* 
nej w  X V II  lub X V III  stuleciu, nie ominąłby ich 
ostrv wym iar kary arcymoralnego podówczas 
społeczeństwa, rzecz uznai.oby za szczytny wyraz 
z a n iu  dobrych obyczajów, a doktorzy Sorbony 
przybiliby na drzwiach nicsfoi nego autora wyrok 
lapidarny: ;,un comcdien".

• i
Ulica doapiewałaby resztę tęgo werdyktu: ;,Lcs 

coaieuieus isont en etat de peche mortel", co ozna­
czałoby, że Rittner X V II stuleciu popełnij grzech 
śmiertelny i  zasłużył na wieczne potępienie.

Rittner XX  wieku jest bezsprzecznie komedyo* 
pisarzem c. elegauekiem ułożeniu, moralność! 
jego nikt me odważy się kwestyonować, a zaakcen 
towane przez mego tu i  ówdzie grzeszki i  drobne 
wykolejenia nowoczesnych epikurejczyków oboj­
ga płci bledną i pikną w  dzisiejszej atmosferze ży* 
cia, użycia lub nadużycia.

Część publiczności teatralnej zaintrygowana zra 
zu zapowiadającą się pikanteryą, acz biła brawa, 
bo walorów  dodatnich komedyi n ie mogła prze­
cież odmówić, tern nie mniej uśmiechała się dobro­
tliwie, cedząc poprzez złocone z by:

—  Też mi niemoralność!. Tylko jedno nieślubne 
aziecko!.

Toteż, zważywszy, że, według pojęć doby najo- 
slatniejszej, każde niemowlę nieprawego łoża 
jest w  chwili wykłucia małe — maluśkie, —  ma* 
lusieńkie, a przy dobrej w oli i  ustaleniu pewnej 
granicy dla bon—tonu może być -wcale nie brane 
w  rachubę, dochodzimy do niezłomnego przeswiad 
czenia, iż  W ilki w  lesie" należą do rzędu kome- 
dyj salonowych.

W Wilkach" wilków, oczywiście, niema. By* 
łyby wilki, gdyby Rittner dał nam cale cztery a- 
kty; oszczędni wszakże autor wolał nas oorazu 
wprowadzić na akt drugi, wynagradzając swe 
skąpstwo kilkoma dyalogami, z który cli dowiadu* 
jemy się o lesią nocy i  wyciu nieznośnych dra­
pieżników.

Owej to właśnie nocy uczynił bohater komedyi,. 
pan prokurator wyłom w  rodlowej cnocie ;,arysto« 
kratów prawa", wykorzystując uieobronioną po- 
zycyę, przestraszonej Żaniely i  krzewiąc zasady 
dziedzicznego realizmu na łożu nDadku ducho* 
wego..

Taki realista —1 rzecz wiadoma —  z miejsca 
przysłużą się wzrostow i ludności.. Oto rodowód 
maleńkiej Adzi —  według paszpo~tu, córki, pani 
Żanety Dylskie; i  niewiadomego ojca.

Dla szkieletu komedyi fabnły tej byłoby za ma­
ło. A  więc, gw oli poprawnemu bingowi akcyi, pan 
prokuratoi żeni się, 'zawierając spółkę dożywoi. 
tnią z prześliczną marogłową, panią Julią, jedną

z tych przedstawicielek lepszej połowy rodzaju 
ludzkiego, które dla urozmaicenia, zupełnie nie 
potrzebnie, stwarzają sobie rowj* strzeleckie w  
pogodaycu apurtamentacn małżeńskich Pani Ju­
lia jest tedy zawsze zdenerwowana, zawsze za a* 
ferowana i zawsze opryskliwa. A jeżeli nadomiar 
złęgo mąż jej występuje w  procesie sensacyjnym, 
jeżeli wypada mu oskarżać zagadkowego i  w  swej 
zagaókowości porywającego mordercę. —  wtedv 
pożal się Boże! Sklepienia zacisza domowego 
chwieją się mczem wieża Pizanską, grożąc laai, 
d i w iła runięciem.

W  tern miejscu wypływa Rittner —  komedyo- 
pisarz. Kilkoma zręczmemi uderzeniami pióra 
sprawia, że oskarżony Morwicz jest kochankiem 
Żanety, że Żaneta teraz będzie mogła wymusić na 
prokuratorze Osłabienie siły jego oskarżeu. ze 
wreszcie uniewinniony Morwicz i  przebiegło da. 
ma jego serca wyjadą z powrotem w  świat fry- 
wolmy, nie szerząc bynajmniej zniszczenia na po. 
bojowisku wierności małżeńskiej.

:.W ilk i w  lesie" miały dobrą obsadę, odegrajcie 
też zostały doskonale.. Bez zarzutu byli pp. Biał 
kowski (Morwicz), i  Kopczewska (Żaneta), ny 
szną sylwetkę łysego lowełasa dał p. Zbucki (pre-i 
zydent sądu); ale na plan pierwszy wysunęła się 
para: Jednowski i  Mazarekówma.

Tempo, na premierze nieco zbyt powolne, oży­
w i się z pewnością na' dalslzych przedstawieniach.

3L .Wadja-.
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jgiej strony niema odwagi przyznać się do cią­
głych rokowań z prawicą. Zjazd uważa za po­
żyteczną współpracę^ obu stronnictw. Trzecia 
rezplucya wyraża zaufanie dla rządu Sikor­
skiego. Ponadto zjazd przyjął rezoiucyę w 
sprawie połączenia Wyzwolenia z PSL lewicą, 
stwierdzając, że fakt połączenia stworzy tak 
potrzebne wzmocnienie sił ludowych na całym 
obszarze Polski,* celem urzeczywistnienia pro­
gramu ludow-ego. Przyjętą rezoiucyę w  spra- 
,wie szybkiego wykonania reformy rolnej i 
sprawiedliwego rozkładu podatków przez za­
stosowanie odpowiedniej progresyi. Wreszcie 
na wniosek posła Smiarewskego, przyjęto 
rezoiucyę przeciw gljoryfikacyi zbrodniarza 
prezydenta Rzeczypospolitej.

K&nferencya
w Iftrekowłe.

Kraków, 13 marca.
W  niedzielę, dnia 18 hm. odbędzię się w Kra 

kówie krajowy Zjazd HitachdutLu w Małopol- 
sce zachodniej z następującym pprządkiem 
dziennym: 1) Otwarcie, 2) Wybór prezydyum 
i  komisyi, 3) Sprawozdanie z działalnoścUko- 
mitetu Rejonowego — ref. p. Semmel, 4) Obe­
cna syluacya w syoniźmie a ruch Hitachdu- 

*thu — ref. red- J. Freund, 5) Nasza praca pale­
styńska, — ref- p, inż. B. Zimmerman. 6) Nasza 
piaca w golusie—ref. p. dr Menashe, 7) Obecna 
sytuacya polityczna w  kraju — ref. p. Eiges 
'(Warszawa), 8) Praca kulturalna — ref. p 
Kwittner, 9) Sprawy organizacyjne — ref. p 
Semmel, 10) Budżet — ref. p. Beer Honigwachs 
11) Wybór nowego komitetu rejonowego.

» O W >  t ł Z I E M N I Ł Str. S

K R O N I K A .

NADESŁANE.
Za rubrykę tę  re tiokcya  n ie  odpow iada .

Stores p<Sst<Ł?®ritte
znająca stenografię polską i niemiecką, ruty­
nowana siła, poszukiwana do natychmiasto­
w ego wstąpienia. Zgłoszenia Andrzeja Potoc­
kiego 3, parter na prawo. 347
— -  -------------------------- '............ ...... t -  .i. . ■

7. okazyi zaręczyn p. Frani Jakubowicz z p. Benja­
minem Goldbcigereni z Krakowa gratuluje serdecznie 
.714 Stow. Zyd. , Kultura i Wiedza* w Gdowie.

L okazyi zaręczyn p. Dr. Griinsteina z p. Wiene- 
rowną gratuluje serdecznie
219 Wydz. Org. Młodzieży Syon. w  Tarnowie.

Kraków, 13 marca.

Z miejskiej komisy! aprowisacyjnej.
Nowe ceny mięsa.

Wczoraj odbyło się posiedzenie m. komisyi 
cennikowej, na którem zatwierdzono nowe ce­
ny mięsa i wędlin, według wniosków subko- 
misyi. Podwyżka 15 do 18 procent spowodowa­
na została wzrostem cen bydia o 15 do 18 proc. 
a nierogacizny o 18 procent.

Następnie naczelnik wydziału III B przed­
łożył komisyi sprawozdanie,’ z którego wynika, 
że za przekroczenia cennikov.e od czasu zwi­
nięcia urzędu walki z lichwą ukarał magistrat 
ogółem 581 kupców, grzywny w wysokości od 
20 lys. do 1 miliona nip. wpłaciło 440 ukara­
nych, prokuraturze odstąpiono 265 spraw. Sto­
warzyszenie drobnych kupców, nabywających 
wyroby masarskie od masarzv zażądało od 
magistratu zezwolenia na pobieranie cen o 12 
procent wyższych od obowiązujących w ma­
sarniach. Komisya prośbę tę odrzuciła. Repre­
zentanci cechu rzeżników i masarzy prosili 
komisyę o uchylenie obecnie obowiązpjącego 
zakazu wywozu tłuszczów' ponad 5 kg. z Kra­
kowa, zarzucając komisyi nieprzestrzeganie 
przepisów o wolnym handlu. Delegaci cecha 
podnieśli, że przed wojną 70 procent produkcyi 
krakowskiej wywożono za miasto, a obecnie za 
kładom masarskim grozi zupełne zubożenie. 
Przewodniczący wiceprez. dr Bobrowski wyja­
śnił, że wprowadzony przez magistrat zakaz 
wywozu tłuszczów z Krakowa został w myśl 
ustawowych przepisów wprowadzony, aby za- 
pobiedz ogołacaniu miasta z tłuszczów. S tw ier­
dzono bowiem, że podczas gdy sklepy masar­
skie były zamknięte z powodu rzekomego bra­
ku towarów, równocześnie szły za Kraków ca­
łe transporty tłuszczów głównie na Górny 
Śląsk. ref. dr Niedziałkowski postawił wniosek 
aby zakaz odnoszący się do wywozu tłuszczów 
ponad .5 kg,, rozciągnąć także na wędliny w 
okresie przedświątecznym. Komisy a przyjęła 
wniosek, uchwalając przedłożyć go wojewódz­
twu do zatwierdzenia- Wreszcie naczelnik wy­
działu aprow. sekr. Cwiertnicwicz złożył spra­
wozdanie z zapasów mąki w magazynach miej 
skicłi. Od czasu ostatniego posiedzenia komi­
syi zakupiła gmina 4 wagony mąki po 2150 mp 
za klg., tak, że cały obecny zapas wynosi 16 
wagonów mąki. Kalkulacya przeciętnych ‘ cen 
zmusza magistrat do podwyższenia ceny chle 
ba miejskiego do 1650 mp za 1 łcłg i 800 mp 1 
na 100 mp za chlcb dla instylueyi dobroczyn­
nych. Miesięcznie piekarnia miejska wydaje 
tym zakładom 30,000 kg chleba.

Nowe ceny mięsa są następujące: W  skle­
pach i jatkach I  klasy (cenniki białe):-za 1 klg 
mięsa wolowego z 20 proc. dokładką 6800 mp. 
bez dokładki 8160 mp., za 1 kl. polędwicy 8260 
mp, za 1 klg cielęciny 5800 nip.

W  sklepach i jatkach II klasy (cenniki zie­
lone): za 1 klg mięsa wolowego z 20 proc. do­
kładką 6500 m p, bez dokładki 7800 mp., za 1 
khg polędwicy 7300 mp, za 1 klg. cielęciny 
57Ó0 mp.

W  jatkach na placach targowych III klasa 
(cenniki niebieskie): za 1 klg mięsa wołowego 
z 20 proc. dokładką 6000 mp, bez dokładki 7200 
mp, za 1 klg polędwicy 7300 mp, za 1 klg. cie­
lęciny 5500 mp. '

Mięso koszerne o 200 mp na 1 klg< więcej.

Zakaz zamiańy mieszkań na inne cele
Magistrat onwieśćił rozporządzenie,’ w  któ­

rem przypomina obowiązujące przepisy, że mie 
szkań niewolno przeznaczać na inne cele. W y ­
jątkowo tylko za osobnem zezwoleniem Magi­
stratu można dokonać takiej zamiany w przy, 
padkach, gdy chodzi o ważny interes pu b li­
czny. Również połączenie kilku mieszkań w je­
dno dopuszczalne jest tylko zat zezwoleniem i 
z ważnych powodów w szczególności, gdy cho­
dzi o umożliwienie prowadzenia wspólnego go­
spodarstwa kilku gospodarstwom domowym. 
Osoby, które w czasie od października 191S r. 
do chwili obecnej przeprowadziły wspomniane 
zmiany, lub też są w  posiadaniu wymienio­
nych ubikacyi winne są w  terminie dni 14 w y­
kazać się. w Wydziale I b magistratu w go­
dzinach urzędowych odnośnem zezwoleniem, 
ewentualnie wnieść dodatkowe podania o udzie 
lenie tegó zezwolenia. Magistrat przeprowadzi 
ścisłą rewizyę lokali, a winnych przekroczenia 
powyższego rozporządzenia pociągnie do odpo­
wiedzialności karnej przy równoczesnem zarzą 
dzeniu przywrócenia zamienionych lokali z p<? 
wrotem celom mieszkaniowym.

-o-o-
Z UNIW ERSYTETU JAGIELLOŃSKIEGO.

P. Anna Landau-Lichtigowa, rodem z Krako­
wa, otrzymała na tut. Uniwersytecie stopień 
doktora wszech nauk lekarskich.

— CUKIER D LA  K R AK O W A. Na skutek akcvi
nadzwyczajnego komisarza dla zwalczania, dro­
żyzny odbyła się w  ubiegłym tygodniu w  Pozna* 
niu konfereneya w  sprawie zaopatrzenia miast w  
cukier. W  konferencyi w zięli udział reprezentanci 
rządu, miast, kooperatyw oraz delegaci cukrowni. 
Rezultatem konferencyi była uchwała, że miasta 
i kooperatywy otrzymywać będą stale miesięczne 
przydziały cukru po cenach rynkowych. Magistrat 
krakowski będzie otrzymywał każdego miesiąca 
10 wagonów cukru po cenach mniejwięcej o 1000 
mp. niższych od obecnych cen. Niezależnie od te. 
g o , kooperatywy i  konsumy krakowskie uzyskają

Teatr miejski „Opera i operetka".
,.-Maskot11 a”  J. Bromego, której premiera od­

była się onegdaj, jest jedną z. najładniejszych ope- 
tetek, które mieliśmy sposobność usłyszeć w  tne. 
żącyni sezonie. Dużo w  niej muzyki, milej i melo­
dyjnej, o barwnej i żywej instrumentacyi, pełnej 
rytmu i humoru, której podłoże stanowi linrerto 
odbiegające od szablonu, bo wysuwające na plah 
pierwszy nie diwę operetkową i lirycznego teno­
ra, lecz subretkę i komika.

T g też ciężar reprezcntacyi spoczywał na bar= 
kach wykonawców tych dwóch ostatnich ról, pp 
Żels&iej i Minowicza, którzy —  jak zwykle —  
w yw iązali się z swego zadania świetnie, a p. żel- 
ska, znakomicie usposobiona grała, tańczyła i 
śpiewała lepiej niż zazwyczaj. Mniej pola do 
popisu znaleźli odtwórcy drugiej pary amantów pp. 
Kamińska i Ostrowski, oraz p. Karasiński jako 
stary ;,wilk niorski“ . :,Taniec marynarzy'- od. 
tańczony w  U  akcie przez pp. Martówuą, Chru­
ścińską i Wojnara musiał być na żądanie publicz, 
noś ci powtórzony. —  Wystawa i  reżyserya pomy­
słowa^ przygotowanie muzyczne staranne; wyko= 
lejenie zaszłe w  I akcie położyć trzeba na karb

tremy" premierowej i zapewne nie powtórzy się 
cno ną dalszych przedstawieniach.

P. Adoirinie Zimajerowej, która występem 
swym w  ;,Maskotce" święciła jubileusz 58-ietmcj 
pracy scenicznej, złożyły delegacye scen polskich 
przed III. aktem wraz z upominkami życzenia dali 
szeg owocnej działalności, do których przyłączyła 
się publiczność, oddając burzą oklasków i powsta­
niem z nmiejsc hołd zasłużonej artystce. Dr Z. A.

Z sali kom@rtowei.
,,Szir‘‘ — Werner — Emanuel Feuermann.

Mimo ciężkich warunków w  stowarzyszeniu 
i apatyi żydostwa krakowskiego ukazał się 
pizecież chór „Sziru" na estradzie i zadoku­
mentował w  jasny sposób swą żywotność, zdol 
ność do rozwoju i spełnianie ważnej funkcyi 
kulturalnej w ulicy żydowskiej, czego dowo­
dem tłumy publiczności, słuchające z wido 
cznem zainteresowaniem produkcyi licznej dru 
żyny pod batutą p. Sperbera i wielkiego glosn 
bohaterskiego p. Dembitzera.

Po dłuższej przerwie zebrała się znów orkie­
stra ,,symfoniczna", tym razem pod inną fir­
mą; właściwie lichy surogat z czterema (!) 
pierwszemi, 2 drugiemi skrzypcami, 2 altów­
kami i wiolonczelami i jednym całym basem. 
Oczywiście ze zlepkiem takim nic się nie da 
zrobić. Dawniej znosiło się nieprzygotowanie 
orkiestry, byle tylko utrzymać koncerty sym­
foniczne, takie jednak suchotnicze chuchro nie 
ma żadnej racyi bytu i po prostu psuje smak. 
Pianista Werner znajduje się/ jeszece w ste­
dy um nauki, które rokuje mu lepsze nadzieje.

Fenomenem muzycznym jest miody czelisla 
Emannuel Feuermann, brat znanego tu skrzy­
pka. Artysta i wirtuoz w doskenałem połącze­

niu wprawił w zdumienie pełną salę, gdyż na­
wet poinformowani nie wiedzieli, że to idzie o 
taką siiję. Idealne opanowanie instrumentu 
(pono Amati) do najwyższych, ultraskrzyp- 

cowyćli rejonów-, nieprawdopodobna szybkość 
i precyzyjność bez zarzutu czystych pasażów, 
jedwabiste pociągnieuie smyczka, wydobywa­
jące bajeczne piano w całej jego długości, przy 
nieuchwytnych uchem zmianach kierunku, 
stacaLto do góry i na dół w zawrotnych tem­
pach (jak u Burmeslra), dech zapierające po­
dwójne ilażolety składają się na tę znakomitą 
grę, która jednak stawia sobie wyższe niż tylko 
wirtuozowskie cele. Znać to już było z samego 
zestawienia prawdziwie artystycznego progra­
mu, w którym poza noctarnem Chopina i Pa­
ganiniego ,.I palpili" (zachwycająco wykona­
nymi) dominowała powaga wielkich form i 
dziel ,wśród których d-dur Suita Bacha, naj­
trudniejsza z wszystkich wiolenezelowych da­
la koncertantowi sposobność do pokazania 
wszechstronności jego artyzmu i opanowania 
nawet tego stylu. Miło uderza brak czulostko- 
wości (chodzące jKw parze z -wiolonczelą) i pro­
stolinijność w takich bawidelkach, jak doda­
ny walc (von Liebesleid) Kreislera i warya- 
cyach Paganiniego.

Skonstatować należy urodzaj na dobrych 
czelistów. Dr. Henryk Apfe
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Chuligani hulają. —  Plądrowanie sklepów żyd. 
K rw aw e starcia między rezerwistami a rzeźnika. 
dii żyd. '— Organa policyjne, r,urzędują1’ gdziein­
dziej. —  Dochodzenia wdrożone.

Tutejszy pl. na „Targow icy" i sąsiadujące z nim 
budynki żydowsikie były w e  środę dnia 7 bm wic

g o s p o d a rc z y .

*»4mŚW" • ... - ^
dnośCi ży j. Lolem błyskawicy łamu tą rozszertyiM 
się po calem mieście tak , l e  pozamykano wszfdti 
kie sklepy, bramy i bucik a kuuey żydowscy 
schronili się w  mieszkaniach'. Policy ł. do&onałą 
szeregu dalszych aresztowarn Dochodzooif W* toku*

—■ I t  • o>n. /

IL E  SPIRYTU SU  WDDCZa NEGO KONSUMU i  
JE W  POLSCE JE DEK P O W IA T * Na pctóiediże*
mu sejmiku skierniewickiego wygłosił dnia 15 p™, 
starostą skierniewicki przemówienie, w  którenr 
rzekł m. in. Jest faktem, że w  iu22 r. podczas po-- 
wszechnych skarg na biedę i drożyznę oraz .wyrze* 
kania na podatki ludność powiatu skierniewfc8i& 
go spożyła spirytusu więcej, niż przed wojna 
Prawdopodobnie dzieije się to samo w  całej Polsce. 
Ileż w ięc ta ludność przepiła w  cyfrach. A  w ięc 
powiat, liczący t53,CCO mieszkańców, przepił W 
ciągu roku ubiegłego 245,000 litrów  spmyti su, cdi 
daje 4 litry  na głowę, poczynając cdi no^onąro- 
dzonego dziecka. Za tę wódkę ludność zapłaciła! 
półtora miliarda marek, prawdopobnie nawet dwa] 
miliardy, Badania wykazały, że spożycie wódki 
wzrosło silnie dopiero w 1922 r. i  wzrasta stała 
w  sposób niebywały. Przed wiojną na wesele w ło* 
ściańskie brano maximum 40 butelek wódki, obe- 
cnie u biedniejszych b ieize się 200 butelek, u bo* 
gatszych od 300 Jo 400 butelek.

BOY N IE  CHCE BYĆ PROFESOREM. Minister 
wyznań religijnych i oświecenia publicznego, 
wobec zrzeczenia się przez dra Tadeusza Żeleń* 
skiego (Boya) stanowiska profesora nadzwyczaj* 
nego historyi i literatury francuskiej w  uniwersy­
tecie poznańskim, otrzymanego na podstawie po* 
stanowienia Naczelnika Państwa z dnia 29 mi j a  
1922 r , orzekł nieważność powyższej nominały! 
reskryptem z dnia 5 stycznia br. . '

odpowiednia przydziały dlą swych członków. Cu* 
fc.er wysłany dla K i altowa bądżie magistrat ąprze 
dawał konsumentom niezrzeszonym w  związki. 
Następne przydziały zależeć będą od sprawnej 
sprzedaży przydziału marcowego. Przy  żakupnie 
uzyska magistrat znaczne ulgi ze strony banku cu» 
krowników. Wczoraj przekazała gmina 60 milio­
nów mp. na poczet dostav.y cukru.

—  PO S TU LA TY  C ZELAD NIKÓ W  P IE K A R ­
SKICH Jak już donosiliśmy, organizarya czeta, 
dników piekarskich zażądała podwyżki plac, po­
dając jako termin wypełnienia postulatów dzień 
10 bm. Ponieważ według żądań organizacji cze» 
ladników pobory ich zwięikszyłyLy się o 100 pre, 
delegaci cechów piekarskich wyznaczyli wspólną 
konferencyę z przedstawicielami pracowników nn 
najbliższe dni. Związek czeladników żąda za w y­
piek każdego kilograma chleba 160 mp. (dotąd 80). 
Zaz.mezyć należy, że z 80 piekarń w  KrakowiS, 
czeladnicy w  60 zakładach pobierają obecnie przy 
pięciu dniach pracy w  tygodniu za każdy dzień 
roboczy 29 tysięcy marek jako minimum płacy. 
Robotnicy zatrudnieni przy białem pieczywie ma. 
ją  znacznie wyższe płace.

—  PRZED N O W Ą PO D W YŻK Ą  CEN TYTO- 
NIU . W  najbliższych dniach ma podobno nastąpić 
znaczne podrożenie wyrobów  tytoniowych, poenc- 
dzących z fabryk prywatnych, a sprzedawanym* 
także w Małop.olsce. Również w  pierwszych 
dniach kwietnia mają podrożeć wyroby mouopo. 
łowe.

— SĄD ŻĄD A  50 M ILIONÓW  MP. K A U C Y I 
Z A  W YPU SZCZEN IE  VORZIMMERA. W  dniu 
v  czorajszym Izba radna sądu okręgow ego w  Kra­
kow ie powzięła uchwałę w  sprawie kaucyi za od. 
roczenie odsiadywania kary .Yorzii.unerowl, ska­
zanemu w  ubiegłym tygodniu na 1 y2 roku w ięzie. 
nia. Postanowiono przychylić się do wniosku o- 
brońcy dra Ostrowskiego za uprzednim złożeniem 
przez żurę Vorz!mmera 50 milionów mp. kaucyi. 
Uchwałą doręczono Yorzimmerowej.

—  N IEU D AŁA  R E A L IZ A C Y A  FAŁSZYW EG O  
CZEKU. Przed dwoma tygodniami donosiliśmy o 
Umiłowanej realizacyi czeku opiewającego na 15 
milionów mp. w  jednym ż banków, krakowskich. 
,W czasie gdy urzędnicy banku stwierdzali auten­
tyczność podpisów na ozeku, dwaj osobnicy, kló. 
rzry fałszywy czek chcieli zrealizować zbiegli. O- 
becnie polieya po killkunastodniowych dochodzę, 
ntach ujęła sprawTców tego oszuistwa w  o sonach 
Antoniego Szostaka (lat 19) bez zajęcia i  Antonie­
go  Brandysa ,lat 15), pomocnika woźnego i od. 
jelaw il* ich ao więzienia, sądu okręgowego kar­
nego.

—- M ILIO NO W A K R AD ZIE Ż  TYTO N IU  Z  F A ­
B R YK I. Oncgdaj aresztowała polieya Jana Ję­
drasa, Józefa Gębicę i Józefa P e ‘w7eckiego, którzy 
dopuścili się kradzieży tytoniu z fabryki przy nl. 
Czarnowiejskiej. Skradziony tytoń wartości kilku 
m ilionów- marek odebrano.

—  ZN AC ZN A  K R A D ZIE Ż  SKÓR N A  DWOR­
CU. Przed kilku dniami dokonano na tutejszym 
dworcu przetokowym włamania do jednego z w o­
zów  kolejowych, naładowanych skórą boksową. 
Sprawcy skradli 1263 stóp tej skóry, wartości 18 
milionów mp. Wczoraj wpadli w  ręce policyl 
sprewcy tego włamania w  liczbie sześciu. W ięk. 
szą ilość Skradzionych skór odebrano i oddano za­
rządowi kolejowemu a włamywaczy odstawiano 
do sądu okręgowego karnego.

—  KONCERT ZYGMUNTA FEUERM ANN\  
hKrzypka-wirtuoza, który występami tamtegorocz. 
Itemi tak chlubnie się zapisał w  naszej pamięci, od­
będzie się we czwartek 15-go o godz 8 wieczorem 
W Starym Teatrze. Bilety na ten koncert do 
nabycia w  księgarni S. A. Krzyżanowskiego, Ry. 
nek, Linia A-B. 252
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downią krwawych wykroczeń przcciwżydowskich.
Przebieg wypadku przedstawia się następująco: 

Na 2 furach przyjechało do naszego miasta, celem 
stawienia się do zebrania kontrolnego 28 chłopów 
pijanych, którzy napadli na sklepy, wyszynki 
w łaścicieli żydowskich, plądrując je, wybijając 
szyby i druzgotając budy. Następnie chuliganerya 
wpadła jak jeden mąż do jatek mięsnych i zabie­
rali kawały mięsa przyczem pobili ciężko handla. 
rza Israela Burga i 80 letnią Beborę Majer. M ów* 
czas rzeźnicy rzucili się z nożami i toporami r.a 
napastników. W yw iązała się w ięo krwawa walka, 
przyczem ciężko zranieni zostali Jan Romaniuk 1 
Ilaniel Czerwiński. Ponadto odnieśli lżejsze rany: 
Roman" Dydło, Iwan Szmuchor i  W asyl Poeh o. - 
raz kilku Żydów. Spokój został wnet przywróco­
ny. Dopiero'po opróżnieniu ; placu boju1’ zjawiła 
się patrol Konnej policyi. podczas awantur, które 
trwały 3 kwadranse nie można było znaleść w  po. 
bliżu policjanta. Zaznaczyć należy, że tutejsze or­
gana policyjne dbają bardzo gorliw ie  o to, aby 
przypadkiem fura nie jechała po prawej stronie, 
zamiast po lewej. — W  międzyczasie rozeszła się 
fama, jakoby na Targow icy" Odbywały się ;.roz. 
ruchy na tle, aprowizacyjnem" przyczem rabuje i 
się Żydów. W ywołało to wielką panikę -wśród lu-

Czemu się równa złoty polski?
J Przed paru dniami wskazaliśmy na lo, żę za­

nim 'w łaściw ie zaczęto stosować zło iy  polsS.1, Już 
istnieje kilka . joficyalnych”  jego typów. Na uwa* 
gę zasługuje -więc oświadczenie p. Statkiewicza, 
dyrektora departamentu kredytowego min. skar­
bu, w  tej sprawie:

Ustawa z dnia 26 września 1922 r. określa war. 
tość złotego jak-j równą 1-3*00 lrg złota 900 pró. 
by. Oznacza to, że jeżeli w przj-szłcści bite będą 
zlotowe monety złote, to mają one zawierać wska 
zaną wyżej ilość złota.

Niezależnie jednako do ilości kruszcu zawarte, 
go w  przyszłych monetach złotych, kurs złotego 
względem walut obcych może się wahać w  mniej­
szych lub większych granicach tak isamo jak przed 
wojną, gdy kurs pieniądza kształtował się w  gra. 
nicąćh t. zw. punktów złotych, a nawet wybiegał 
poza te punkty, powodńjąc przypływ lub oupryw 
złota z danego kraju.

Obok zatem wartości złotej przyszłego pienią­
dza polskiego istnieć będzie również jego kurs za. 
mienny względem walut obcych.

Ponieważ złoty polski w  zamierzeniach p. mi. 
nistra Grabskiego wprowadzony zostaje ma razie 
jakio jednostka teoretyczna, przeto i kurs jej może 
być tylko teoretyczny. Podstawą takiego teoretycz 
nego kursu dla pożyczki złotej i dla zamierzonych 
obecnie skarbowych bonów zlotowych ma być 
kurs franca szwajcarskiego (jako jedynej pełno­
wartościowej monety o parytecie złotego) za pe« 
wien okres, poprzedzający termin płatności po­
życzki względnie bonów. Ten sam sposób obli. 
cienia złotego winien być zaiscosowany we wszyst 
kich zobowiązaniach o charakterze długotermi­
nowym. Jest to więc jedyny kurs złotego stoso. 
wany obecnie w  zobov»iązaniach skarbowych.

jednak w ustawie sanacyjnej jest przewidziany 
inny sposób obliczania złotego. Zrobiono to dlate­
go, że nieuniknione znaczne wahanie kursów gieł. 
dowych franka musiałyby znaleść swe odbicie w  
kursie złotego, co nie byłoby bynajmniej uspra­
wiedliw ione zmianami w  wewnętrznej sile nabyw. 
czej marki polskiej dla tej przyczyny wskazane 
jest aby dla bieżących (nie długoterminowych) 
tranzakcyi zlotowych utrzymana została zasada 
kursu, opartego na pewnej równi cen towarowych 
a nie na równi kursowej franka szvTajcarskiego.

W ten sposób mielibyśmy dwa kursy złotego, 
które stopniowo by się, zbliżały i  po pewrnym cza­
sie zlały w  jeden.

KTO  BĘDZIE P Ł A C IŁ  PO D ATEK DOCHODO­
W Y , (W  związku z  uchwaleniem przez ciała pra­
wodawcze ustawy o podatku dochodowym, termin 
do składknia zeznań o dochodzie został dia osób 
fizycznych na mocy inżporządżenia ministra skar. 
bu Z dn. 9 bm. przedłużony do 30 kwietnia br Po­

trącenia na poczet podatku dochodowego od pobdł 
rów służbowych, płac robotniczych itp. bęuąod 
dnia I kwietnia dokonywane nie jak dotychczas 
od dochodu rocznego 2 miliony mk, lecz ou docho­
du rocznego 10,800,900 mk. A więc, kto w kwie. 
tniu br otrzyma w postaci wynagrodzenia mniej 
niż 900 tysięcy mk, ten będzie wolny od opłaty 
pcdatki- dochodowego; dopiero dochody z pobo­
rów służbowych ponad 900 tys. mk. miesięcznie 
będą pędiegaiy opłacie .podatku dochodowego.

POW IĘKSZENIE TA IjDPU KOLEJOWEGO.
Celem czasowego powiększenia taboru kolejo­
wego wynajęto Ministerstwo kolei żeliiznyćh 
znaczną ilość towarowych wagonów krytych 
i otwartych na razie na jeden rok od Towa­

rzystwa „Eisenbahnwageinleihgesellscha£t“, 
Odebrano już 865 takich wagonów, a ponad-,- 
to awizowano wysyłkę z zagranicy wagonów, 
wypożyczonych od Towarzystwa „Eisenbahn- 
yerkehrsanstalt", których blisko 200 nadejść 
ma w najbliższych dniach' przez stacye grani­
czne Piotrowice i Łupków. Wagony te prze-, 
znaczone są tylko dia ruchu wewnętrznego.

STOSUNKI EKGNOMICZNO-ROSYJSKIE.
Z Moskwy komunikują: I.iczne grupy kup­

ców i przemysłowców zwracają się do komisa- 
ryatu handlu zagranicznego, żądając informa- 
cyi co do warunków, na których mogliby oni 
przywrócić stosunki handlowe z firmami fran 
cusikiemi. Niektóre oferty dotyczą iuroweów 
rosyjskich, -które mogłyby być wywiezione do 
Francyi. Z drugiej strony pewne trusty rosyj­
skie i przedsiębiorcy prywatni pragnęli by ifn- 
ponować do Rosyi artykuły francuskie. Pewne 
grupa kupców moskiewskich wystąpiła z pro­
jektem utworzenia Izby handlowej francusko-- 
rosyjskiej. Sprawa ta ma być poruszona mię­
dzy innemi w czasie pobytu sowieckiej dele­
gacji handlowej na Jarmarku w Lionie.

— c -o ---------

C M d r wa szewska z dnia 12 bm. Dęl?ry 
Stanów żjedn. tranz. 45000 -46350, sprzedaż 45225, 
kupno 44775. Dolary kanadyjskie tranz. 44500. Franki
francuskie tranz. —— Franki bdgijekie tranz. —------
Marki niemieckie tranz 2 20—2‘On.

Czeki: Gdańsk tranz. 2717—£’07. Belgia tranz. 2370 
2400. B erlir  trans. 2718—2'07. Londyn tranz. 210000— 
222000—21S000. Nowy Jork tranz. 44500-45800-44000 
Paryż tra iz. 2700—2800—2775. Pragr tranz. 1870— 
Szwajcarya tranz. 8435—8660—3400 Wiedeń trakt. 
0641'2—0*64.

Kursa dewiz w terllnle r 12 bm. Hulan-
d ya  . W/ochy 9971/2 Londyn 87765. Mowr J irk
20762. * oryż * 361— Szwajeaiya <&Ś0 Wledei 2882—  
Pręga 617— Wa Jiaws —
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• W ł a  krak««r*Wa * dnia 12 marca IS33.

Waluty.
Dd.St.ZjJ
LwLkaa. 
h u k i fr. 
ftanAelg. 
ItaOLUW. 
łsnty szt. 
lik. ńiem 
K. r.aaztr, 
X « r . r  
Kor. węg. 
Ker. tzw. 
Kor. doń. 
Ker. ■ ui« 
Lei ran 
liry
w io . , ,

Akeye bar 1 we. 
FeLLi Bank Przem. I-V111 
Bonk Hipoteczny 
Bonk Małopolski 
Ziemski Bank Kredyt 
fow *;-ehny Bank Kred. 
Bank Z. dla Kresów, Łańcut

Akeye I w .  han dl. iprzem. 
Polskie Tow. handl. 
HandL Sp. aj :c. -Impexa 
, Polski Glob"
C. Bartwig, Poznań 
Żegluga Polrka 
T iaraz.Tow.Yt ans.i Żeglugi 
Zieleniewski 1—iV 
H. Geg.elfckj, Poznań 
Warsz.Sp.i ‘'.Bnd.Par.I-III 
SI  emiesz* f_br. nt*»z.roln. 
„Trzebinia* żel.
Zakłady amunic. .Pocisk* 
Buta żelazna, Kraków 
„Antomoicr'fabr.samoeh. 
ł  ab.Pwti.-Cen, Szczakowa 
.Gói Pa" fabryka cementu 
Sierss«ńi kie Zak. Gór. S. A 
„Tepege* lew . dlaprz.gór. 
Ska ak'.. pizcnj. nalt i g. z. 
Karpackie Tow. naftowe 
Akc. Tow. naft. „Galicya* 
A.T. dla przem oleju skal. 
Polska Nafta 
Klektr. w Sisiizy I-1V 
.Oikos ‘ 1, A.
„Pezet*' Fowsz. zakł.bud. 
Fabr przei. U. w 'Trzebini 
.Krakus* Zj.fab. prz.wysk. 
Fahi. poreel. w Ćmielowie 
Fab . fiakra w Chodorowie 
W. Kucharski fabr. metal. 
Herzfeid- .ictoims, udL żel. 
„tu , u a* Mag. Jawornicki 
g. W. Niemojowski 
Fabr. kapeluszy w Myśleń

1 'Waluta murkowa
Ciłiwkt (backniiy) Cichi, przekaz) wiłify
Kbfuo Sprzidsż Sapao Sprudai lraBiikcya
44500 46500 44500 46500 45500-45900

Ż650*- 2850 - 2700’— 2900 - 2750-2850
2350- 2550— 2350 — 2650 — 2500-
8300- 8600— 8400— 8650*- 3450—8('00
210.000 220.000 ■10.200 220.0/0 214-218000

1*90 2-SO1 2*00 2*4C 2*28—2*22
-*55 —*65 -*60 — 68 —65

1276— 1375— 1300*- 140C— 1330—1360
14*50 10*50 15*— 16*-
—*— _ • — — —*—
■—*— —*— —*— __'—
—*— —•— —*— —— __-

i — —. — -_ ._
I 2000— 2200— 025*— 2225*—
J 17.00w 18.000 17 500 18.500

Waluta markowa
ofiar, (żądano! Transakcye

4560 — 
1600 — 
'1800 — 
io00 —
700*—
500*

3500*—
350—
750—

1159*—

92.000 
1C 5.000
13.J00

17'000
1500—

>500*—

52.000
70.000
38.000

o900—  
1500*—
30.000

ecoo- -
26.000
13.000
28.ou,>
45.000

40L0*-
2jOO*-
”300*-
2J00--
300--
«oo*-

4000*-
450*-
000--

1350—

102.00C
116.000
15.000

20.000 
5500—

4500—

58.000
75.000
13.000

7000—
5600—
85.000 

7-500- -
35-OOu
14.000 
33.00C
50.000

16.000 
ld.OOC 

5000*

17.000
23.000 

6060—

-o -o -

3700-

3000-
1*50-

3603—3800

SuO- 850

1200-1210

S40 —101000 
i09 -111000 

13800 -14300

19000—1S500

54000—55500
72000—73000
40000-40500

0900 -6600 
5200—5000

ZŚ09C—31000 
13500- 

dlOOO—3200C 
48500—4950ii

16800- 
21 bOO

Końcowe kursa eta' irśz w Zurychu z 12 
8m> fP S Y ).  Berlin 0.0259 (Q.0za8, Holandya 212*15 
(212*10), Nowy Jerk 835*3/i (535*1/4). Londyn 25*25— 
(25*22 - ) ,  Paryż 32*45- (32*30—), Medyelaił 25*72 -  
(25 55—), Prag« 15 05— (16*95—), Budapeszt 0.173/8—
(0.171/4—) Zagrzeb  (----- ), Bukareszt 2*50—
(2*50-) Warszawa 0.0120— (0.0113), Wiedeń 
0.00741/2 (0.0C741/4), Austr. korona stemplow. 0.00743/4 
(0.C0751/4).

Licz Dy w nawiasie oznaczają, kurs du a poprzedniego

Z Rady miasta Krakowa.
W czoraj odbyło się posiedzenie Radv miejskiej 

na którem kontynuowano debatę budżetową po za­
łatwieniu kilku drobny d i spraw porządku dzień, 
nego. I  tak uchwalono na wstępie kilka kredytów 
dodatkowych do budżetu, zatwierdzono linie re­
gulacyjne między in. dla południowo.wschodniej 
strony ul. Szerokiej, oraz celem przyspieszenia i 
uproszczenia wydawania konsensów na budowę 
domów i  nflicelacyę gruptów uchwalono przeka­
zać prezydentowi do s^-uno dzielnego załatwienia 
sprawy n i bywania dla gminy gruntów pod regi*. 
lacyę względnie rozszerzenie ulic w  diodze daro­
wizn.

D YSKU SYA  BUDŻETOW A.
P ierwszy mówca w  dyskusji budżetowej radca 

dr Muller (PPS .) podniósł, ze wobec opłakanych 
rinansów gminy koniecznem jest zapewnienie sa. 
moćządom nowych źródeł podatkowych. Obema 
gospodarka gminna prowadzona jest przy pomo­
cy zadłużania się w  przedsiębiorstwach miejskich 
i  zaliczek rządowych. Mówca domaga kię rów . 
nież przyspieszenia reformy wyborczej i stawia 
szereg oupowiednich rezoiucyi.

Radca posei Holeksa (Ch. D.) po obszernej kry­
tyce działalności Rady przedstawia plany na 
przyzłość dla. następnej Radły miejskiej w  
dziedzinie finansowej, rozbudowy, samorządu, 
szkolnictwa itć. Pewne ożywienie w  obradach 
wywołu je poruszona przez posła Holeksę sprawa 
demonstracyi robotniczej przed pałacem biskupim 
w związku z protestem przeciw nabożeństwu za 
Niewiadomskiego. Mówca wyraża w  końcu życzę, 
nie. by różnice poli*yczne nie tamowały pracy dla 
dobra gminy.

Radca dr Gro&s (KI. Dem.) pierwszą część swe­
go przemówienia poświęcił krytyce innowacy5 nri. 
nistra Grabskiego w dziedzinę skarbowe). Stwier­
dziwszy, że budżet jest nierealny, gdyż mimo mi. 
liardowych dochodów' gmina nie ma runCuszOW 
na opłacanie funkcyonaryuszy, przechodzi, mówca 
do sprawy' podatku czynszowego, który minister 
Grabski jeszcze za czasów swego pierwszego u-* 
rzędowama przekazał gminom na przeciąg 3 lat 
Termu tego podatku kończy się z rokiem 1923, a 
u nas dotąd go nie wymie-zono! Wielka ilość roz. 
licznych ustaw podatkowych nie doprowadzi do 
sanaeyi. Trzeba nam nialo ustaw, ale one winny 
być jasne j. proste. Mówca podkreśla konieczność 
zapewnienia miastom kredytu inwestycyjnego i 
administracyjnego po ulgowych warunkach. Po­
nieważ jest to prawdopodobnie ostatni budżet, u. 
chwalony przez obecną Radę, mówca na pożegna­
nie pragnie podkreślić, że w ierzy w  realizacyę ha. 
seł aemokratycznych, w imię których wstąpił 
przed laty do Rady. Klub Demokratyczny starał 
się w  Radzie łagodzić przeciwieństwa polityczne, 
a także wyznaniowe. Wspomniawszy w  kilku sło­
wach o próbach ograniczenia młodzieży żydów, 
skiej w  nauce, wyraża mówca nadzieję, że jest to 
chw ilowy objaw nienawiści, która nigdy nie od­
nosi Ostatecznego zwycięstwa.

Przem awiali jeszcze radcy Adeiman i  Kosobę. 
Izki, poczem mowa referenta r. Krzetuskiego zam 
knęła dyskusyę genęralnp. Szczegółowe rozprawy 
nad budżetem rozpoczną się na następnem posie­
dzeniu. ,

TO 3 
’ IDŁ W  9 f TDHOR
koszerne holenderskie .da5 (0  ro ś lin n i) 

światowej sławy, zastępuje w użytku 
w zupemosci masło deserowe. 

Fabryka „ T o m e r“  holenderskiej firmy 
Van den Bergh pozostaje pod stałym 

nadzorem rabinatu warszawskiego.

Jeneralne Następstwo na Małopolskę i Slask Ciasz.:

E. R5. tH  i SYN
W ie d e ń , XVIII., B s s t ie n g a s se  50.

Zlecenia odsprzedawców wykonują:
iśalo Zimmet, Kraków, Dljtlowskr 31,
Maks Freilich, Lwów Kotlarska 3,
Józei Eoszer, Lwów, _tynek 19,
Bernhard Fuchs, Biels.o, Kolejowa 8, 
Markus Mabler, Nowy Sącz,
Dńwid Mcndschein. Ta nów,
Józef Puretz, Kzeszów, Ryneu 13,
Abraham Laufer, Przemyśl,
Spiegel i Glatstein, Str>j.
Jonas. Rubin, Stanisławów. 15C

W a in e  d ia biur hand low ycn  i p r z e m y j n wycH

11YJI
S. SA N D H A iJSA

2apiz. rzeczoznawcy eądow. i rewidenta dla Spótdoelni 
z raasienia Rady Spółdzielczej Min. Skarbu

Krak&w, X X I. ,  Zam ajskieąo 46. Teł. 399.
Adrec dla korespondencyi:

Kraków, I., skrytka pocztowa 101.
Sporządza biiaasc i zamknięcia KSiąg, przeprowadza 
stałą lub czasuwą kontrolę księgowości oraz obliczeń 
itp. Podejmuje się również założenia i p:owa ’ zCnia 
ksiąg handlowych, oraz uregulowania zaniedbanej 
buchalteryi, tak r  miejscu i ra prowineyi.

Orgaraizacya biur.

NOWO OTWARTY
poisko-austrya cki

fabryczny skład 
artjfkuKw ^ 'jh io ^ch

y y S P l H O 11

w Kr&Ko^ie, Nikołajska 9.
Sprzedaż wyłącznie hurowna. Lt4

—  m p i r T ,  ........ ..... ............. ..... .....

K ew a G rjkarnia DsSor.rfikawa
przyiniMji w m lk J t  zantlwirnia u> zakres 
drukarstwa in h o d iiK ti w fesczegćlnośd 
uruki bankowe, kupieckie, przemysłowe, 
reklamowe, uasopisma i dzieła, wykę nuiac 
takowe starannie, szybko i po eonach
H um iarkowanych.

w Krakowie, orzy ulky Orzeszkowej 7.
■ A
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NAJLEPSZY DO GOTOWANIA, SHAŹENIA 1 PIECZCNBA.
jlniB asilgEBiaJ
fl«bł|lf fUosofli i  zawodu rabin 
U l!IIvf z kilkuletnią praktyką 
połzukuj* odpowiednie] posady,, 
nie wyłąosająo sauezycielakie]. 
ZgioazAoia Dr. S. Kohn, Kraków,Zgłoazei 
F o u u n  17. 216

IfiL e ] biurowy a 2-oh wbikacyi, 
bOnUl ewent. i magazyn jasny,

prjemy-
Przyjmę

nadająey ilię do eelów 
»towych do dyspoiycyi 
■pólnika. Oferty pod . lnicyaty- 

do Adm. J Da. <61

FftFffitiatltf * pianina nowe i uży- 
a f  ię jł lW I wane poleea M. Mi- 
hmckl, ml. 4w, Anny % od 10—1.
tSO _ _ _ _ _

r sztuczne nowe, używane 
płaco 4000—12.000 za n t « -  H  oto, platynę, srebro, piaoę 

aajwyżsac; cr n *\ Pernetz, Kraków, 
Krakowska 21 Oklep). 301

Gmltor klanowy, a p f ó #
ktadania, salony Tlioneta i t. u., 
Sprreda oka*yjme Bardach, Flo- 
ryju&ska 16 w podworcu. 204

M iłk i ^2*ec*ęc® odnawia precy- flllial zyjnie Piechowicz, Kra­
ków, uL Mikołajska L. 7. 348

fiinlnflni9fk9 zawodowa (Niem- 
rlb l^y iliu i- ka) pielęgnuje 
chorych i położnice. Zgłoszenia 
Hedwig Pichleiy Blick 7, Ili. p.
21# ________________________

UnlmunTniu sle zgubione doku- 
llulBWuI&lfl menty na nazwisko 
lVoJel*ch Buli, ur. 1902 w Otałę- 
i y  pow. Mielec. 217

Przedstawiciel Maurycy Yorziumer, fe'«*aków, Wrtesińska 7,

PRAKTYKANT
obznajomiony jużz.ozynno 
ściami biurowemi do na­
tychmiastowego wstąpie­
nia poszukiwany. Zgłosze­
nia Andrzeja Potockcuo 3, 
parter na prawo. !'6

J u U A U i A

Mąka śwląlaaina ncŁ1? ntt?:
Niniejszem zawiadamiamy, że młyn nasz 

,Syrena* w  Mie,chov.ie sprzedaje wagonowo 
mąU świąteczną MDcb “łP3 

W  sprawie kupna zwrócić się pod adresem: 
Młyn Parowy „ Syrena" A. Friedricha, J. Blatta 
i Ski w Miechowie z. Kieleckiej. 147

▼▼▼▼▼▼▼▼▼ T f T T T m

S Y P IA L N IE
garnitury k lubowe, salony, łóżka żelazne, 
wózki dziecięce, k o łllr y . materace w łó - 
sienne, kilimy, Kapy, narzuty na otomany, 
firanki w  wielkim  w yborze ppletfa 337

Dnu n i lo w y  K .  P l c i i z o w s k i
Kraków, Mary Rynek 2. I I 4136 i 1331.

Ceny konkurencyjne.
Przyjmuje się zamówienia na kołdry 
i materace dla hoteli i pensjonatów.

ABAŻURY do lamp elektr., gazowych 
i naftowych gotowe i nii 

zamówienie. Wytwórnia Iiirap 'ektr. Icż. A. Jaatrzebsl i, 
Kraków, ul. Sławkowska 30, I. p. 136 Teł. 7C48.

f
MMtcNfftarr

>vN u ^ e p s s Ł i  ż a r ó w k a 1*
Kto tlite m m M  używa tylko Ig pełwalowa żarówkę.

lilfi
ze znajomością korespondencyi polsko-niem. 
poszukuje zarząd tartaku parowego Leizera 
Griffela w Bolechowie. Zgłoszenia pisemna 
z podaniem warunków skierować pod powyż­
szy adres. * 299

ftgkłhiegi U J  Sr. .Wydawa, kod, Kacz, C r Ig*.. Scfc»ąŁ£feart, A  nsp> Ozyasz Si&SriłS8(4iijs Kasra C rak aw s fiziępaucewa, C .zw*kow*j t .
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